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Wychodzi codz.ennie. 


crsedpłata wynosi: we Lwowie rocznie 18 sir. — 
półrocznie 9 słr. — kwartalnie é słr. 60 ot. — 
miesięcenie | sèr. 50 ct 
Z przesyłką pocstową w Państwie Austrjackiem 
v 84 22 słr. — półrocznie 11 słr. — kwartał 
nie 5 ułr. GO ct. — miesięcznie 1 mìr. 85 ct. 


Z przesyłką pocztową ZA ieg: do całych Niemiec; 
rocznie 16 talarów ae kwartalnie» é tal 
5 srg.— do Francji i Anglji rocznie 108 franków 
kwartalnie 27 franków — do Belgji, Włoch 
Sawajcarji rocznie 80 fr., kwartalnie 20 fr. 


amer pojedyńczy kosztnie 6 ct. 


We Lwowie Czwariek dnia 
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Lwów 20. stycznia. 

Jeżeli w ogóle polityka zagraniczna zajmo- 
wać może żywiej umysły czytelników polskich, 
to niepoślednie miejsce między sprawami tej ka- 
tegorji zajmuje naprężony stosunek, jaki mimo 
wszelkich przeciwnych pozorów panuje między 
Moskwą a Anglja z powodu coraz bardziej na 
jaw występującego współzawodnictwa i antago- 
nizmu tych mocarstw w Azji. Moskwa- nosić 
się ma. s projektem budowania kolei żelaznej, 
któraby sięgała prawie do granic angielskich 
posiadłości w Indjach Wschodnich. Projekt ten 
trudny do wykonania, ale nadzwyczaj śmiały, 
przeraził Anglików. Gdyby kolej taka mogła 
być wykonaną, zwróciłaby ona na inną zupełnie 
drogę znaczną część handlu azjatyckiego, a nad- 
to nastręczyłaby Moskwie dla możliwych jej za- 
miarów zdobywczych, takich środków i sposo- 
bności, jakiemi Anuglja dysponowaćby nie mo- 
gła. Zaniepokojeni Anglicy poczynają już na- 
kłaniać niepodległe państwa w 'I urkestanie, aby 
się oddawały pod opiekę padyszacha, tureckiego, 
licząc na to, że w razie zamachów moskiewskich 
na te hanaty, fanatyzm muzułmański zniewoli 
Turcję do zrobienia dywersji w innej stronie. 
Wyrabia się przytem w Anglji przekonanie, że 
dotychczasowa jej polityka zagraniczna grze- 
szyła przecież zbytkiem , flegmy, jakoteż, że z 
olbrzymiemi . posiadłościami. w Andjach Wacho- 
dnich obchodzono się zbyt po macoszemu, dg 
tego stopnia, iż uważano je wyłacznie jako przed- 
miot eksploatacji nielitościwej. Indje nie są kolo- 
nją, Anglicy przebywają tam, aby rządzić, pobierać 
pensje, wyzyskiwać kraj na różne sposoby i zboga- 
ciwszy się wracać do ojczyzny. Dla przykładu dość 
będzie przytoczyć, że wybudowali oni w Indjach 
kolei żelaznych za 100 miljonów funtów, i że 
z tej sumy 30 pre. wzięli sami fabrykanci żela- 
za w Anglji, chociaż w lndjach bynajmniej nie 
brak żelaza. Zarząd: posiadłości tych scentralizo- 
wany jóst w Londynie, i nie jest wcale lepszym 
od tego, który zniewolił swojego czasu Zjedno- 
czone Stany do oderwania się od Anglji. Gdyby 
Indje zaludnione były przez osadników angiel- 
skich, oderwałyky="się -juk były x pewnością 
także. Obecnie. niezadowolenie ludności tamtej- 
szej nabiera więcej znaczenia z powodu niebaz- 
pieczeństwa grożącego od Moskwy, 1 dlatego też 
przepowiadają , że w parlamencię zasypany bę- 
dzie nader drażliwemi interpelacjami nietylko 
lord Derby, minister spraw zewnętrznych, i jego 
zastępca w Izbie niższej p. Burke, ale także mar- 
grabia Salisbury, minister dla spraw indyjskich. 
Ciekawe to będą rozprawy, a nadewszystko cie- 
kawem jest pytanie, czy który z polityków an- 
gielskich podniesie myśl, że jedynym środkiem 
skutecznego działania przeciw Moskwie w Azji, 
jest osłabienie jej ile możności w Europie, i że 
dla Anglji stało się dzisiaj kwestją żywotną, roz- 
począć kampanję w tym kierunku z większą 
konsekwencją i energja, niżìito w ostatnich cza- 
sach zwykła czynić jej dyplomacja ? 


/Stan spraw serwitutowych 
w Galicji 

Od początku ustanowienia władz serwitutowych 

aż do końca roku 1874 zgłoszono 28.359 używalności 

podlegających postepowaniu w myśl najw. patentu z 
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dnia 5go lipca 1853 r., w której to liczbie mieści się 
177 używalności zgłoszonych dopiero w drugiej poło- 
wie ubiegłego roku. < "lh". 

W tymże czasie zgłoszone zostały w ośmiu miej- 
scowościach, w których dotąd nie wykazywano żadnych 
służebności, prawa podlegające wykupowi iub regula- 
cji, tak że ogólna liczba gmin, przysiołków, kolonii 
i sołtystw, w których wykazano służebności, wynosi 
5.372. 

Z pomienionej liczby 28.359 zgłoszonych nżywal- 
ności załatwiono ostatecznie 27.379, pozostaje zaś w 
uawieszeniu z powodu wniesionych rekursów ministe- 
rjalnych, nie oddanych ekwiwalentów gruntowych iub 
niezłożonych kapitałów wykupna 776 spraw, tak iż 
ogólna liczba załatwionych spraw wynosi właściwie 
28.155, F 

Z końcem ubiegłego roku pozostało więc niezała- 
twionych jeszcze 204 spraw, z których jednak tylko 
36 nie było jeszcze wcale przedmiotem dochodzenia , 
gdyż oo do 47 spraw wydano już orzeczenie 
przygotowawcze, a 121 spraw było właśnie w toku. 

W ciągn ostatniego półrocza zułatwiono stano- 
wozo i Ostatecznie 602 spraw, zatem przeszło trzy ra- 
zy tyle,ile w tym samym czasie przybyło. 

Z powyższej liczby 602 załatwionych spraw prze- 
prowadzono w drodze ugody na korzyść strony upra- 
wnionej 124 spraw, rozstrzygnięto orzeczeniami na ko- 
rzyść strony uprawnionej 316 spraw, a w 162 wy- 
pudkach odsądzono występujących z nroszczeniami 
do służebności. 

Z orzeczeń zapadłych na korzyść strony upra- 
wnionej opiewa 253 na wykup, a 64 na regulację, w 
liczbie zań zawartych ugód znajduje się 87 na wykup, 
a 37 na regalację. A k 1 

Ze względu ns rodzaj używalności obejmują za- 
łatwione w ubiegłem półroczu sprawy, spraw doty- 
czących poboru drzewa opałowego 142; drzewa bu- 
dulcowego 111; drzewa na ogrodzenie 48; drzewa na 
sprzęty 39; prawa paszy 125; poboru płodów leśnych 
11; innych używalności 126. 

Jako wynagrodzenie za zniesione służebności przy- 
znano w ziemi po koniec czerwca 1874 roku 245.578 
m. 594 kwadr. s., w drugiej połowie r. 1874 2,498 m. 
93 kwadr. s., razem przeto 248.076 m. 687 kwadr: s. 
w kapitale; po koniec czerwca 1874 r. 1,010,272 złr. 
78 ct, w drugiej połowie 1874 r. 20.515 słr. 95 et.; 
razem przeto 1.030.788 złr. 68 ot. 

Wykazaue powyżej ekwiwulenta gruntowe obej- 
mują 147.211 morgów 1409'/, kwadr. sążni lasu, i 
100.864 morgów 877'/, kwadr. s. gruntów ornych, łąk. 
pastwisk itd. r M 

Sprawy dotychczas nie załatwione rozdzielają się 


na pojedyncze powiaty w następującym stosunku. Naj- | 


więcej, bo 29 spraw pozostaje dw zakarwienia W po- 
wiecie Nowosądeckim. Po nim powiaty Tar- 
nobrzeski z 13, Stryjski z 18, i Brodski z 12 spra- 
wami. 

W 6 powiatach liczba spraw nie załatwionych 
nie przenosi 8 spraw, w dalszych 24 powiatach nie 
przenosi liczby 5, w 12 powiatach zalega tylko po 
jednej sprawie, a w pozostałych 24 powiatach nie 
ma obecnie już żadnej sprawy nie załatwionej. (Gaz. 


Lwowska.) 


Korospondoncio polityczna „Dz. Polskiego”. 


' Feznań 16. stycznia. k 

Nieszczęsne czasy ssałū giełdowego i następujący 
po nich krach przyprawiły jedne z instytucy] naszych 
finansowych o upadek, jak Tellusa, bank Potworo- 
wskiego, Małeckiego i Sp., inne, jak bank Krileokie- 
go i Potockiego dotknęły ciężko i skazały na knrację. 
Z powaiałych w t. z. epoce gründerskiej naszych in- 
stytucyj finansowych jedynie Bank włościański cieszy 
się znpełnem zdrowiem. [nne przyniesły ž sobą na 
świat zaród choroby, z której długo będą 514 „musiały 
leezyć. Do tych ostatnich należy bank wzajemnych 
ubezpieczeń na życie p. t. Westa. 


Bank ten założeny został na ~ podobieństwo 


| sty, aby taż nie pochłaniała tak 


21. Stycznia 1875. 
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Przespiałą : Sgioszowia przyjmują. we Lwowie: 
Bióro administracji „Dziennika Polkiago* przy 
placu Halickim i Ajencja W. Pistkowskiego 
plac katedralny, we Wiedniu, w Hamburga, Frauk- 
furoła m. M., w Berlinie, w Lipska, Bazylel 
[Bxwajcarja) i Wreoławin pp. Hasseastein & Vo- 
gler, w Wiedniu: F. Löb, R. Mossei w Pozna- 
alu Kazimierz Neuman biure anonsów. 

Ogłeszeala przyjmują się xa opłatą $ ct. od miejsce 
objętości jednego wiersza drobnym drukiem 
(petit). 

ulsty z plemiądzań mają być przesyłane franco do 
Administracji, Dziennika Polskiego*,„—Listy rekla- 
macyjne nie opieczętowzne nie podlegaj: opłacie 


Nanustrypiów Redakcja nie zwraca. 


czynność swą publiczną rozpoczął dopiero w lutym rz. 
A aktelse ty eynen akcjach 200000 i 
płatnych „o ca ratach, Po wyczerpnięciu 50.000 
tal Ne piór waabf iraty) ściągnięto w październiku r. z. 
drugą ratę. Ogółem spotrzobow ka d funduszu 
zakładowego około 70.000 ga]. = dE A 
czynności przedwstępne wynosz 

wypłacono założycielowi 000 EAN U. 
tułem wynagrodzenia 5000 tal., tytułom ożyczki przy 
objęcin urzędu generalnego dyrektora gc 

stałej 6000 tal, jako darówizaę od Rady Nadzorczej 
900 tal. Pomocnikowi założycjeja, aobicnęmi subdy 
rektorowi, wypłacone sa prace przedwstępne 1600 tal., 
oprócz wynagrodzenih 26 biuro, 

Oprócz prezesa, który pobiera 2000 ta]. rocznie i 
Rady nadzorczej, pobierające] ogółem 1200 tal. ro- 
cznego wynagrodzania, ma Westa l generalnego dyre- 
ktora i zastępcę, dyrektora technicznego i zas z 
korespondentów, 1 przełożonego biura i kil 
tarzy i niższych bucbalterów. Nadto ma 
dyrektora i 8 inspektorów we ywa, 
Roczny budżet wydatków eBty wynosi 0 
40.000 lyk sHidawwicisć „gr ho 

aca urzędników zatrudnionych W gener 

dyrektorjacie i dla Rady nadzorczej 12.000 usta 
mieszczenie Westy 1600 tal., płaca Stała subdyrekto. 
ra 1000 tal, mieszkanie dla subdyrektorjata i kosztą 
kancelaryjne tegoż 800 tal., płaca stała 8 inspektorów 
i koszta podróży 6000 tal, djety dla 8 inspektorów 

tal., służba, potrzeby 
druki ee. 7000 tal. Ra. 


Koszta założenia za 


a conto płacy 


tępcę, i 
ku sekre- 
W esta sub- 


i eii 5 en djeta) 12.000 
celaryjne s ; 
zom 40.400 T. portorja, 
Liczba dotychoza bezpieczeń wynosi około 
800 oséb, reprezent zde wfs ai 800.000 tal., przy. 
noszących 20.000) ba podynią je pr 
og 


„Schweizerische Renten-Anstalt in Zürich.“ Potwier- 
dzenie rządowe zyskał w pażdzierniku 1873 roku, & 


i tal. kapitałn wpłaconego zZ zabez- 
rg Potrącenia prowizji dla subdyrektora 
ek viy M talnych agentów i agentów. Zestawia- 
op Powydo przychodu w roku pierwszym, z 
I and pa wydatków rocznych na administracją, oka- 
zuje me prrowyàka w wydatkach o 20.000 tal. 
„Walne zebranie będzie miało trudne sadanie po- 
robić odpowiednie oszczędności w administracji We- 
gwałtownie funduszu 
drogą do równowa- 
ytucji pomyślny roz- 


| zakładowego i aby doszła 
. i poj PA pewną 
| gi, zabezp okówającej tej ważnej inst 
wój i trwafo e. 
| Przed dwoma tygodniami o 
| wizja Wa EĆ wprawdzie z 
żki w porządku. icez poczyniła monit jektó- 
rych pozycji wydatków, u mianowicie ża T reji 
2000 tal, wypłaconej wbrew § 22 ustaw fodktówi 
Rady nadzorczej i poleciła zwrot” tej sumy, Rewii 
ta wykazała powyżej zestawione cyfry, 

O balach publicznych w tym karnawale nio sły. 
chać dotąd i zapewne ich też nie będzie, bo "b 
bienio ogólne i położenie nasze mie po temu. Nie bę- 
dzie nam wszakże zbywać na przyjemnościach, I tak 
zapowiedziene mamy dwa teatralne przedstawienia 
amatorskie: jedno na dochód Towarzystwa pomoc 
no dla dzieweząt polskich , drugie na docnó 

w Lay” +7 Wincentego a Paulo. X Aaa 4, 
4 osoby, należące do t. s. WJ*sze rë 

a aa e warzyssenis drukarzy polskich PY a 
rzystwo Sada pał przedstawienie; również A 
wienie w grudni tóre dało małe udatne przecie 
w: Piątek rozpoczyna Się SZEreĘ 


dbyła się rządowa re- 
ualazła wszystkie ksią- 


zapowiedzianych odczytów, od Kozło- 
A w, odczytam pana Ś0% 
wskiego zo astrologji i magji ú P" Towarzystwo 


przemysło we ET = 
ie w styczniu 1 iutym zazwyczaj A 
brinić pe ta naka fok Pe M O Walas ze 
eżywią także znacznie nasze miasto i A 
we w najbliższym czasie. Będziemy 
mieii koncert fortepiśnisty p. Wieniawgk A 
Teatr nasz nie będzie gotów ma 1. lutego j 5 e. 
powiadano, i zapewne przed latem wykończony Mie 
zostanie, gdyż wiele jeszcze nie dostaje do urządzenia 
miejsca dla widzów i wjazdu z ulicy. Zresztą na 
otwarciu teatru, dopiero w jesieni, nie nie siracimy, 


Starodubowska sprawa. 


Powieść ukraińska 
przez 


T. T. JEŻA. 


(Ciąg dalszy.) 

VII. szy | 
Ojciec z synem nie długo w Kijowie zabawili, 
czasu tyle tylko, ile potrzeba było młodemu na obej- 
rzenie miasta i pamiątek onego historycznych. W o- 
wych. czasach Kijów nie był tem, czem dziś jest, cie- 
kawsi do oglądania byli ludzie, aniżeli ee innego. 
Mieszozaństwo prezentowało się jeszcze De: siacemu : 
w kontuszach, pasach litych, «przy karabelach ; zacho- 
wywało jeszcze zwyczaja dawne 1 posiadało proroga- 
tywy, swobodę pelską przypominające. Zwierzchność 
moskiewską uznawano wpruwdzie, Amo jednak UuzRa- 
wanie nosiło na sobie charąkter tymozasowości. Niko- 
mu.jakoś wierzyć się nie chciało, ażeby tak. jak jest, 
pozostawąć miało ņa zawsze. Obecność Moskali oczy 
raziła, wydawała się nienaturalaq'i natrętnky ludność 
miejscowa nie wdawała się z nimi, miała ich za ob- 
cych, za złe, za rodzaj bolączki lub gorączki przemi- 
jającej. Umowy i dyplomy zuajdowały jeszcze wiarę 
— ową wiarę mistyczną w potęgę słowa, pisanego 
zwłaszcza. Ludziom się wydawało, że tego ao „napIsa- 
ne stoi* i bramy piekielne nie przemogą: wierzyli 
rzeto w odmianę losów Kijowa i widzieli go w nieda- 
lekiej przyszłości oczyszczonym z tego Śmiecia, któ- 
rem go burza wypadków zasypała. Ta więc wiara sta- 
nowiła curiosum rzeczywiste, zasługujące na zastano- 

vienie. 
Co się historycznych pamiątek, tyczy. „te znajdo- 
wiły się wszędzie i nigdzie: wszędzie, to znaczy z fi- 
zjognomji miasta, nigdzie, to jest, że pojedyncze przed- 
mioty, nie były — poetykietowane, uwagi nie zatrzy- 
myyiły, 5.pyjatkigm, rozumie aig,cerkwi,.które, zło- 
si w oczy się rzucały, nabrzmiałe hy- 
gó w harmonijnem brsmieniu ożenionych 


> 


cone, rwiasdsibto, 
TRAR 


= e 2 | ni e NZ ZA ZZ ZZ ZZ O 


człowieczy. Pomiędzy niemi odznaczała się Peczerska 
Ławra, ze sławnemi na Ruś całą, ną Moskwę całą 
pieczarami, tem publicznem, przez kościoł uświę- 
conem, a przez rząd popieranem i protegowanem oszu- 
atwem, 

Iwaś obszedł cerkwie, w końcu i pieczary zwie- 
dził, W cerkwiach zajmowała go struktura, zastana- 
wiały bogactwa w takowych nagromadzone, które, 
inaczej zużytkowane, na szkoły naprzykład, przynieść 
by mogły korzyści nieobliczone. W pieczarach doznał 
uczucia smutku wielkiego, głębokiego. Tysiące ludu 
oblegały podziemia. Iwaś na widok ten uczuł w sercu 
ściśnienie i powiedział sobie : 

— Biedny naród... biedny... szczęśliwy chyba dla 
tego, że tak ciemny, iż upośledzenia własnego nie poj- 
muje... i 

? W tłumie ujrzał ojca. Stary, z głową odkrytą i 
pochyloną, przechodził od framugi do framugi, bił 
przed trumnąmi pokłony i rzucał grosze ofiarne. 

lwat- westchnął. A 

— Trzeba jednak — rzekł do siebie — wiarę tę 
szanować , chociażby dla tego tylke, że sprawia oną 
ludziom zadowolenie... Oto mąż sprawiedliwy, człowiek 
zdrowego rozumu pełeu... i on tu... Hal. Zadowałnią 
go to... to i dobrze... Oby się wiara w tej sferze utrzy- 
mywałal.. Oby się z łatwością taką nie przedzierzgała 
w narzędzie nienawiści, w rękach ludzi wyzyskujących 
takową a przewodniczących narodom... Oby Się nie 
dawała tak łatwo nałamywać do celów, jakie stawia 
sobie pycha, ambicja, łakomstwo.. Oby nie stawała 
się punktem wychodnim klęsk, ssczynem zbrodni naj- 
straszli waszych... 

Sledził zdala okiem za ojesm i wyszedłszy z pod- 
ziemia, podszedł do niego. 

— Oddawałeś pokłon i ty?.. — zapytał stary. 

— Byłem tam, ale pokłonów nie czyniłem... 

Starzec rzucił na syna okiem. 

— Czemu ?.. 

— Nie wierzy, ojcze... 

Petro nie zrazu nie odpowiedział. Milczał i zda- 
wało się, jakby myśli zbierał, w końcu: 

— A ja nie wiem, czy wiorzę... — rzucił. 

La 


wyrazów : Bóg i car. Były to samotrzaski na rezum , 


spojrzał. : 
— Nie wiem... — powtórzył tenże. Cóż jednak |,, 
chcesz... po 
— Nie chcecie się, tatu, od innych wyróżniać, 
' podpowiedział lwaś, 
i Nie to... Nie wierzę, nie mogę jednak czegoś 
do wiary podobnego z duszy wypędzić, gdybym bo- 
| wiem to uczynił, to dusza moja pozostałaby, niby 
| chata OpnsZCzONA.. Zrobiłaby się W mej pustka... 
| Niech więc Tam sobie coś owe w kemornem przeby- 
| wa... A przytem.. ot co... Gdybym jè wiedział, to- 
| bym może komornicy mieszkanie wymówił... Ale ja 
G nie wiem... A nuż, przeto, prawdą jest, 
Korona mi z głowy nie spadnie 
świeczkę postawię, 


| Cóż 


e 


nie wiem. f 
to co wiara podaje L, 
nd tego, Że ® tu pokłenię, temu 
ówdzie grosz TZUcę... -hę?,, zę AE EOE d] 

Iwak się uśmiechnął, jecz Bio nie odpowiedział, 
Nie chciał 52 ż zawiązywać dysputy z ojcem, który 
wierzył, w CZĘŚCI z nawyku, W części przez ostro- 
żność, Brary Przeto prowadził rzecz dalej. 

— Bo — Powiada} — na dwoje babka worożyła:; 
albo tak, albo nie tak,, Jeżeli nie tak, to... czemu ? 

— Csemuż ma być tak?e — rzekł Iwaś na 


| 
stronie. „dł 
Petro słowa te słuchem zachwycił i odparł; 


GS Prawda twoja... Należałoby ua dobry ład, 
sprawdzić bwiadectwą, gle na to trzebaby chyba być 
bardzo pismiennym,, Cgłowiekowi przeto mało pi- 
smiennemu, jak nie przymierzając jā, CÓŻ pozogtaje ?... 
Na gołe słowo wiergyć, albo na gołe siowo nia wie- 
rzyć... „A 26 Za wiarę obiecatą JeSt wielka nagroda, 
za niewikrę zaś „męka wieczna, NIe dość Przeto, że 
człowiek woli pierwszą, aniżeli drugą... 

W rozumowaniu tem — jak czytelnik uważa — 
zszedł się Petro z powagą olbreymią, z Pascalem, po- 
mimo, że z pewnością ani o pismach, ani o istnieniu 
filozofa tego nie zgoła nie wiedziaź. Rzecz wątpliwa, 
czy wiedżiał co o nim i Iwaś. Krakowska akademja 
nie brała udziału w ruchn umysłowym, jaki się na 
Zachodzie edbywał, w Krakowie przęto nie zasięgnął 
wiadomości, któreby ni 


ozwoliły dostrzedz analogii, 
jaka, w materji wiary, 


odaiła pomiedzy ojcem. a 


dno, wszelako praca artysty naszego zasługiwałaby 
I 
| 


lwaś zdumienia pełnym wzrokiem ojcu w oczy 


bo lato przerwałoby sezon, a za to możemy mieć do- 
bry i dla przedsiębiorcy korzystny sezon zimowy. — 
Nie rozumiemy też wcale potrzeby pospiesznego koń. 
czenia budynku w obsenej porze, gdyż roboty, miano- 
wicie malarskie i tapicerskie wśród zimy i wilgoci 
nie mogą być dla budowy Korzystne. 

Z tak zwanych „trzymarkówek,“ czyli składek 
nowych pieniędzy na dokończenie budowy teatru, wpły- 
nelo w przeciągu kilku tygodni na ręce rddakkii 
Dzien. Pozn, około 1.300 tal. Pocieszającym jest w 
tych składkach udział wszelkich najniższych warstw 
społeczeństwa naszego. Tylko w Kurjerze Pozn. wpły- 
wają te składki bardzo skąpo, a przecież i „Kurjero- 
wicze" zechcą zapewne uczęszczać takto do polskie- 
ge teatru. 

, Czasopismo Warta podniosło przed dwoma tygo- 
dniami myśl zakupna obrazu p. Jaroszyńskiego: Po- 
kój Toru ński na własność narodową zo składek 
publicznych i podarowanie go poznańskiemu Towarzy- 
stwu Przyjaciół Nauk. Cenę jego podaje toż czasopi- 
smo na 3000 talarów. Dotąd żadne z pism tutejszych 
wpływowych nie poparło jeszcze tej myśli. Lubo obraz 
p- Jaroszyńskiego nie zyskał nagrody na zeszłorocznej 
wystawie wiedeńskiej, `a krytyka wytknęła mu nieje- 


w każdym razie Na to publiczne uznanie, a zyskałoby 
na tem i imiasto nasze, które nie posiada żadnej ga- 
lerji, ani żadnego publicznego zbioru obrazów. Prze- 
dewszystkiem powinienby jednak szanowny nasz ar- 
tysta pokazać ten obraz Poznaniowi, gdyż szczupła 
tylko liczba osób oglądała go, gdy jeszcze był w pra- 
cy i zanim został wysłany do Wiednia. 

Myśl tę zakupna „Pokoju toruńskiego“ zrodził 
zamiar zakupna „Unji lubelskiej” Matejki. Sądzę, że 
obraz ten zakupiony ze składek publicznych nie ma 
być własnością wyłącznie galicyjską, ale własno- 
ścią naszą narodową. Dla tego dziwi mię bardzo, 
że w liście składek na ten cel nie widzę dotąd udzia- 
u naszej części Polski z pod pruskiego zaboru i że 
tutejsze dzienniki ograniczyły się na prostem zamie- 
szozeniu dotyczącej odezwy komitetu lwowskiego. — 
: szakżo i w naszym teatrze poznańskim nie jedna 
licji. Oebs zakupiona za pieniądze zebrane w Ga- 


| tedy — jak na stosueki i i a 
by publiczne y—ja 1 mnogie potrze 


UDUCZzne— skromny odwet winni jesteśmy Galicji. 
sty sai => dzieląfy się sami! Nih wyjątkowy bi 
niestety ! W Ostatnim czasie tego rodzaju objaw. Tak 
samo składka ma medal dla uuitów chełmskich nie 
znajduja u nas prawie wcale poparcia. 


Na unickich ksi . 2. 
it. ż ch zdjezo a 
skiej” Masto siś © 4 wypędzonych z djezozji chełm 


j niedawno kilkaset talarów za 
pośrednietwem Kuryera Poznańskiego, Czyżby się nie 
| mogły również znależć i na madal dla Unitów? Maš 

i ter medal być juz tylko medalem Galicjan? 
Smutna, jeśliby to miało być objawem polityki „nie- 
drażnienia Moskwy !* Błauy byłby to objaw, a smu- 
tna wróżba dla naszej solidarności narodowaj, iak ró- 
wnież z usunięcia się Wielkopolski i Prus zachodnich 
Gd udziału w zakupnie „Unii lubelskiej“ żleby wy- 
padało wróżyć „myśli polskiej“ naszej wielkiej 
Polityki narodowej, której brak jedno z piam tutej- 
paych przed kilku dniami wytknęło. Oby się obawa 
oja wkrótce płonną okazała ! 
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1 45 a najówież lipskiej Wu- 
Wd — ajswieższym numerze lipskiej Zu 
pór SPAŁ zamieszczona jest rycina medalu K o- 

a, wybite Ę i 
itego w r. 1873 przez Poznańskie To- 
warzystwo Przyją 7 : 

jest objadnienie s mół Nauk. Do ryciay dołączone 
ło"go plemię, —© Wapsładen napisu: „Polskie wyda- 
Formę do odlewu tego A órtjj de wzruszył ziemią“. 
tysta p. W. Bollow, Polak, któ a L E A 
aler :4k; „TAB Ty Lytował wszystkie 

medale, jakie od lat kilkunastu w bitó i 
Wielkopolski, a świeżo także medal Wystawy mód, 
skiej, tudzież wszystkie niemal znaczaiejsza DRA 
ieczęcie tutejsze. Znany jest on także z wielu in- 
nych artystycznych prac, między któremi naczelae 
BAŁ, Er Ha typokha, wykuta w EM 
cie, 8 PreslBtawiająca kopię ob = 
Eea wielkości Per t ir 
kształtów i oddaleniem figur, fotografje zdjęte s bry- 
sławnym autorem „Myśli.* (Pensćes). Rozumowanie 
ojcowskie wziął za objaw tego zdrowego praktyczne- 
go rozumu, jakim się odznaczają mianowicie Rasini. 
yło też w nim, w rzeczy samej. Nie co innego, jeno 
praktyczny, zdrowy chłopski rozum doradzał Petrowi 
ostrożność w kwestji, której rozstrzygnąć nie umiał. 


Brał rzeczy zbliska, w bespośredniem do osoby wła- 
anej odniesieniu, nie wierzył, a jednak wierzył, bo 
, bo... 


a nuż. DBtraszą przecież piekłem tak na 
uwierzyć musi i człowiek b NE sę. POWao, że 
peri ardziej aniżeli Potro pi- 


Petro w mocnem miał 
tych, w podziemiach 
sławionago, który wzi 
a gdy Się w niej sch 
nie światą nastąpi, 


podejrzeniu i tych świę- 
Ławry złożonych , i tego błogo- 
emię coraz to bardziej sią wgłębia, 
j gva ungido wówczas skeńcze- 
3 1 tę oliwę, która się z głow - 
czy, 1 tych dwunastu braci Mu | wa 
co tam pokazują, sprawdzać nie pozwalając ; był mo- 
cno w głębi ducha o oszustwie przekonany ; pomimo 
hd do pieczar szedł, pokłony oddawał i ofiary skła- 
a + 
„ — Ai.. — myślał sobie. — Grzbiet mi nie pę- 
knie od tego, że się pochylę raz i drugi; uboższym 
się nie stanę od tego, że wydam złotówek parę: a 
kto wie, ażali mi te pokłony i te złotówki policzone- 
mi w przyszłem życiu nie będą... Czeszy didka z wid. 
ka.. Stawiaj Panu Bogu świeczkę, djabłu dwie... 
ożliwe — ba konieczne postępowania podobne- 
go następstwa, najfutalniejsze i najzgubniejsze we wzgię- 
dzie moralnym. przechodziły pojętność człowieka pro: 
stego, wyobrażeniami powziętemi od maleńkości prze- 
siąkłego. Za zasługę wielką poczytywać mu nałoży, 
że uznawał opinję odmienną, Osobliwością to było, 
w czasach zwiaszcza owych, w których, z jednej stro- 
ny, kościoł grecko-rossyjski propagował, za pośredni- 
ctwem apostołów, takich jak Kirył Aksentiewicz, pra- 
wdziwość wiary grecko-rossyjskiej,.z drugiej znów 
strony kościół katolicki dowodził prawdziwości - do- 
gmatów swoich za pomocą głośnej sprawy Łyszczyń- 
skiego i głośniejsze jeszcze Toruńskiej. Cśnienia te 
5 góry, wykony age z geo B ch stron, od- 
ziaływać musiaży w tern ih wy nmrał-oj, sra 
mi m ten sposób, iż * nm zh 


! dużej ćwiartki arkusza papieru, 
Fotografja te) rzeźby, przewyższająca wypukłościa 


A 
. 


2 
ma a) | 0 — _ 
gimułu włoskiego mistrsa, zdobi włalnie w tym czasie 

- okno wystawne księgarni p. Zupańskiego. Dziwna , że 
imię tego rytownika - artysty — nie zostało pomie- 
szczoae w „Słowniku rytowników polskich“, wydanym 
w Tr. z. we Lwowie, podczas gdy znachodzą się w 
tymże imiona jego ucsniów ?! 


Ziemie Polskie. 


Rząd moskiewski nareszcie się przekonał, że sza- 

lons zasady, jakich się trzymał wsględem większych 
posiadłości, dążą tylko do zniszczenia onych, więcej 
daleko szkody jemu samemu zrządzają, sniżeli oby- 
watelem polskim. Ze zniszczonego ekonomicznie kra- 
ju nie ma co wziąć, i dlatego jedynie postanowił na- 
koniec znieść serwituty w Królestwie Polakiem. War- 
szawski Wiek e tera tak pisze: „Dochodzi nas wiado- 
mość, że gubernjalne komitety do spraw włościań- 
skich w Królestwie Polskiem, przygotowują podobno 
swoje uwagi i wnioski co do zniesienia u nas służe- 
bności wiejskich i co do sposobów, w jakie usunięcie 
takowych wprowadzonem być może. Wnioski te 1 
uwagi mają służyć jako podstawa do wydać się ma: 
jących stanowczych w tej mierze przepisów. Wiado- 
mością ta, jako wielce ważną dla debrobytu kraju i 
odnoszącą się do kwostji, mającej decydujący wpływ 
na rozwój rolnictwa, pospieszamy podzielić się z na- 
szymi czytelnikami.* Wprawdzie użycie wyrazu „po- 
dobno“ na początku tego doniesienia, rzuca pewną 
wążpliwość na wiarogodność całego faktu, lecz samo 
już pozwolenie Wiekowi ogłoszenia onego , „ (wiadomo, 
że bez pozwolenia rządu żadnej gazecie nie wolno o 
osemś podobnem pisać), utwierdza nas w przekena- 
niu, że rząd zdecydował się istotnie znieść służe- 
bności. 
O sprawie unitów nie msżemy nie pewnego do- 
nieść. Wiadomość, jakoby do trzydziestu tmiecy uni- 
tów, znękanych kontrybucjami i mordem, miso Już 
podać prośbę do cara o przyjęcie ich na łono prawo- 
sławia, dotąd nie jest stwierdzoną. Owszem, obiegają 
pogłoski, że Kotzebue miał wyjednać w Petersburgu 
ssprzestanie gwałcenia unitów do prawosławia. Czyżby 
rząd moskiewski poczuł w sobie przypadkiem coś ludz- 
kiego dla Polaków ? Wątpimy. f 

Projekt reformy sądownictwa dla Królestwa Pol- 
skiego był ostatecznie rozbierany w Radzie państwa, 
etrzyma wkrótce sankcję ossarską i ogłoszony zosta- 
nie d. 19. lutego (2. marca) 1875 r., wrocznicę wszy- 
stkich wielkich reform tego rodzaju. Mówią, że insty- 
tucja sędziów pokoju będzie bezzwłocznie wprowadzo” 
ną do Królestwa; co Bi} zaś tyczy wyższych instancy) 
sądowych, sądów powiatowych i trybuaałów, zastrze- 
żone jest ministrowi sprawiedliweści prawo tworzenia 
ioh w chwili, którą uana za stosowną. Zdaje 818, że 
instytucja sądów przysięgłych nie będzie od razu SAR 
stosowaną do spraw kryminalnych. Obawiają się ra 
dze niesłusznie, by namiętności polityczne nie wdały 
się w te sądy ; sędziowie pokoju nie bądą wybierani, 
lecz wprost przez rząd mianowani; język rossyjski bę- 
dzie obowiąsującym w toku sprawy i rozprawach Bą- 
dowych. Co się tyczy apelacji i najwyższego sądu ka - 
sacyjnego, senat tutejszy będzie sprawowałte funkcje, 
dla Królestwa również, departament zaś warszawskie- 
go senatu będzie aniesiony. Przez 'ę ostatnią reformę 
autonomja Królestwa pod względem administracyjny ra 
i sądowniczym będzie stanowczo i zupełnie zniszczo- 
ną; do całkowitej asymilacji Rie będzie nic więcej po- 
trzeba, jak wprowadzić jeszcze przy okazji instytucje 

orjalne, ziemstwo, na co zapewne zdecydują się 
wkrótce, jeżeli tylko atmosfera polityczna posłaży, od- 
dalając wszelkie niebezpieczeństwo. 


Sprawy zagraniczne. 

Franeja. O rezultacie wyboru dsputowanego 
do Zgromadzenia narodowego z departamentu Hautes- 
_ Byrónóea doniósł telegram. Obecnie podajemy rezultat 

i głosy ściślejszego wyboru: bonapartysta Cazeaux 0- 
trsymał 29.630 głosów, Alicot zaś kandydat raądowy 
septenalista 23.026 głosów. 

Paryski korespondent do Zndćp. Belge_twierdzi, iż 
przychylneść księcia d' Audifret-Pasquier dla republiki 
upatrywać należy wpływom książąt orleańskich , któ- 
rsy s obawy przed wpływami bonapartystów, przecho- 
dzą gromadnie do obozu republikańskiego. Dodaje, że 
i ustąpienie ministra spraw wewnętrznych, Chabaud- 
Lateur przyszłe do skutku sa wpływem także Orlea- 
nów. Zawiadomienie, o dymisji jege ma aię pojawić w 
tych dniach w Journal Officiel. À 

Niemcy. Komisja bankowa ukończyła czytanie 

ie ustawy bankowej, przyjąto także ostatni para- 
graf, według którego, jeżeliby po upływie lóletniego 
przywileju bank państwowy istniał i nadal, to pań- 
stwo byłoby obowiązane zapłacić Prusom odszkodowa- 
mie w sumie 621.000 talarów renty rocznej. W keńcu 
uchwalono całą ustawę 16 głosami przeciw 4 
miewiarę. Niedowiarkiem był Potro, nie wierzącym 
Iwak. , , . 

Ten ostatni, przes uszanowanie dla ojca, an! mu po: 
takiwał, ani go też na dyskusję wyciągał, sdawało 
się przeto, jakoby uznawał sposób zapatrywania się 

0 


jego. "AE ! ; 

W dniu swidzania plecsar, Petro i lwaś nocowali 
w Kijowie i nazajutrz, skoro świt, w drogę się wy- 
bieraó poczęli. Pojazd, którym stary Horodijenko przy- 
jechał, ksstałtem swoim trzymał środek pomiędzy 
bryką, znaną u nas pod nazwą krakowskiej lub brodz- 
kiej a telegą moskiewską. Był to duży, kuty, o dre- 
wnianych osiach, bez ressorów, z maźnicą styła przy- 
wieszoną , wóz, s przodu szerszy nieco i podwyższony, 
w tylnej połowie głęboki , łubem obity i półbudą z 
rogoży przykryty. Ciągnęły go cztery tęgie różnoma- 


łokiem podszyte ubrane. Do spusaczania s góry słu- 
żyły tak zwane „naszelniki*, założone dysziowym ko- 
miem na karki. Gdy góra była większa Bieco, wów- 
czas pod jedno £ tylnych kół wsuwano „halmę* żela- 
sną, na łańcuchu pod spodem woza zawieszoną. Do 
wsiadania służyły koła, przy -wasągu, s jədaej i z 
drugiej strony, przytwierdzone były: osie za ane, 
drzewca od namiotu, tyki i, na wypadek wszelki, spi- 
sy kozackie. Namiotu płótno ekrywało wiarsch budy ; 


sa budą widzieć się jeszcze dawały, kociołek s lane- 
go żelaza do gotowania kaszy 1 sałamachy i wiadro 
drewniane do pojenia koni. Zeby to wszystko przy” 
twierdzić, na swojem miejscu ułoży 


l stosować , na to potrzeba było i umiejętności stos0- 
wnej i czasu trocha. Wybieranie się więc wW drogę 
ażeby, broń 


trwało od świtu i odbywało się nie nagle o 
y Wośnica wsypał koniom 
deazus w nocy spadła od 
koniom ogony Popodwią- 


Boże, nie zapomnieć czego. 
ewies podrózny i, ponieważ 
zachodu się nie wyjaśniało, 
wał. Petre s lwasiemm koło woza się krzątali, z Izby 
sawiniątka i węzełki znosili, pakowali, uwiązy wali. 
Wośnica pomagał, Petre co chwila wóz dokoła o- 
|. glądał i od czasu do czasu odzywał się: | 
si „— A, bylibyśmy sapomnieli (tu wymieniał przed- 
-miot jakiś)... (C. d. a.) 


è 


stkie konie, w poręcz założone i w szle parciane woj- | 


6 i należycie przy” ; 


Dnia 18. bm. odbywały się w sejmie 
wybory prezydentów i wicepresydentów. V 
prezesem v. Beningsena prawie jednogłośnie; pier- 
wszym wiceprezydentem wybrany Löwe 211, a drugim 
hr. Bethusy-Huc 186 głosami. | s 

Parlament wybrał komisję nieustającą do obrad 
wstępnych nad regulaminem kodeksu sądowego, po- 
czem wziął pod obrady dalsze paragrafy ustawy o 
ślubach cywilaych. Aż do paragrafu 16 przyjęto usta- 
wę bez zmiany według projektu. 

Proboszez Helferich z Dópperz został wypędzo- 
ny z kraju i zabroniono mu przebywania w którym- 
kolwiek z krajów niemieckich, należących do związku. 

Włochy. Presydent ministerstwa Minghetti za- 
powiedział na posiedzeniu parlamentu włoskiego daia 
18. stycznia, że przedłoży niebawem kilka projektów 
finansowych z wyłnszczeniem ich celu. 

Papież przyjmował dnia 17. b. m. deputację jaż 
może setną z Niemiec, zapewniającą go 0 wierności 
katolickiej ludności Niemiec. Papież wdpowiedział , co 
już niejednokrotnie powtórzył, iż zasyła modły tak za 
prześladowanych jako też przegiadowców. 

Szwecja. Parlament szwedzki Został otwarty 
mową tronową dnia 18. bm.; mowa tronówa oznajmia, 
iż wypracowano do przedłożenia projskta o przeo- 
brażeniu armji j marynarki, tudzież o zaprowa- 
dzeniu powszechnej służby wojskowej. Prace wstępne 
o zniesieniu podatku gruntowego jeszcze nie 
wykończone. Ponieważ kwestje wojskowości i zniesie- 
nie podatku gruntowego, jest w związku jedno z dru- 
giem, na obacnej więc sesll będą przedłożone tylko 
Częściowe projekty odnośne. Mowa tronowa zapowiada 
także użycie większej sumy na materjał ruchu na ko- 
lejsch państwowych. W końcu najpiękniejszy daje 
obraz gospedarki narodowej, prsewyżki bowiem 
dochodów zeszłego roku wynoszą 12 miljo- 


nów koron. 


Proces Offenheima. 


(Ch) Wiedeń 16. stycznia, (Jedenasty dzień ror- 
awy.) Dziś ani Barychara ani zastępcy prokuratorji 
finansowej Kollera nie ma w sali. Przewdniczący od- 
czytuje nasamprzód pismo jen. dyrekcji kolei Karola 
Ludwika zaprzeczające zeznaniu Zapałowieza, jakoby 
ugoda jego z koleją przyszła do skutku za pośrednie- 
twem ministra handlu. 

Pierwszym z przesłuchanych dziś świadków jest 
Roman br. (łostkowski, rodem ze Sącza, 36 lat, kat., 
ebecnie starszy inżynier kolei Albrechta, przedtem 
był w służbie kolei Czerniowieckiej nasamprzód jako 
kontrolor wagonów, później szef stacji w Stanisławo- 
wie, Roman i Jassy. Nie wie on nie ani o budowie 
kolei ani o wykupnie gruntów. Specjalnością świadka 
jest tabor wagonowy; przytacza, że kolej miała 1360 
wagonów towarowych, ile osobowych nie wie. O ja- 
kości ich nie chce mówić, co do ilości zaś utrzymuje, 
że park ten był nawet za wielki. W r. 1867 ruch 
towarów wynosił 7'/, miłjonów cetnarów. Wagony 
robiły wprawdzie więcej mil, ale stan reparatury nie 
był wielki. Maszyn brakowało chwilami, także wago- 
nów osobowych nie był dostatek. Największą wadą 
u wagonów było zapalanie się osi, i procent pod tym 
względem był znacznie wyższy niż u innych kolei. 
Przyczyną tego była wadliwa konstrukcja panewek i 
zły materiał osi. 

Swiadek mie wie, ile było przerw kemunikacyj- 
nych, ale podaje szczegóły o dyrygowaniu wezów na 
miejsce potrzeb ; zdarzało się bardzo często, że kolej 
zatrzy my wała dłużej wagony obce i popadała z tego 

owodu w grzywny, które raz wynosiły Rawoet kwotę 
5.000 guld. Oifenheima mecno to irytowało, ponie- 
waż rząd wykreślił tę kwotę s rachunku ruchu. -Na 
pytanie, kto się z Ziffrem zajmował dostawą progów, 
odpowiada, że Klarfeld i Wohlfeld, którzy bardzo 
dużo potrzebewali dla siebie wagonów; prócz tego 
wypożyczano Brasseyowi w Rumunji wagony 1 maszy- 
ny. Prok. zarzuca Świadkowi, że w śledztwie zezna- 
wał daleko bardziej stanowczo. Świadek konformuje 
swoje zeznania s poprzedniemi, ale bardzo chwiejnie. 
Tyle jedynie z pewną dokładnością można było od 
niego wydobyć, że kto chciał dostać wagonów towa- 
rowych, musiał podpłscać urzędników. Sły- 
szałorm wiele razy, że podpłacano, jeżeli chciano mieć 
wagony. By wagony otrzymać np. do transportu wo- 
łów, musiano się udawać do dyrekcji ruchu we Lwo- 
wie, a tam bes pianiędzy nicnie pomogło. 
Dr. Neuda chce skierować podejrzenie w tym wzglę- 
dzie ma Gintla. Sw. zaprzecza temu i wymienia Bu- 
rescha, jako dyrygenta wagonów podówczas. Zastęp- 
ca przysięgłego Hell. Jestem spedytorem i snam się 
na tem; czy te kubany były pod formą może duse- 
rów, dla maszynistów lub pakierów? Sw. Nie, urzę- 
dnikom trzeba było się opłacać, bo inaa mówili, że 
nie ma wagonów de dyspozycji. Hell. Więc to było 
formalne przekupstwo. Of. Dlaozegożeś pan 0 f 
mnie nie doniósł? Sw. Nie miałem pownych fakt y: 

Sw. potwierdza dalej na zapytanie prokurato"®, 
ża przy liwarunku progów Ziffer i Herz byli jedną re- 
ką z Wohifold om i Klarfeldem. Herz otrzymał od 
tychże prezent saprząg roszyjski do sanek. ah 

Z kolei przywełują świadka Krómera, ze Szlą- 
ska pruskiego rodem, 31 lat, kat., od r. 1810 urzę- 
dnika przy kolei Lw. Czernio wieckiej, Na początku 
był kontrolorem rewizyjnym, później naczelnikiem 
biura komercjalnego, a następnie rewizorem przy a- 
ktywnej kontroli, która miała doglądać Bcisłości w do. 
stawach i odstawach , rewidować kasy 1 magazyny, i 
donosić o wadach. Biuro takie otworzono w mlerpniu 
r.1870 na rozkaz jeneralnej dyrekcji, Ponieważ działy 
się nadużycia. Właściwie ministerstwo nakazało taką 
kontrolę rozporządzeniem Z d. (. maja 1870), Swia: 
dek przybywszy na liuję znalazł wisie niedostatków 
pod względem transportowym. Pra był waganów * 
maszyn, a te co były, zapalały się w osiach, tak ie 
w r. 1872 na wniosek Wierzbickiepo p. Giinil "Y tej 

legował umyślną komisję do zbadania przy e“ ma 
į plagi. Okazało się, że koła i osie były zo SSE wj, 
terjału i żle zrobione enheim wziął 30 
zji od fabrykanta ; Kor.). Braków 
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| ło usunąć, bo nie było w karstata Back" zd, 

wnych. Szef oddziału maszynowego Such a 
tem sprawą jenera:nej dyrekcji, w któr p wyraźnie 
ońwiadczył, że takich osi nie ne eżało przyjmować, 


dale : skutok to ; 
Swiadek przedkłada tę relację): |Zować i kolej 


| Karola Ludwika nie chciała przy ych wa- 
; gonów na swoje tory, Pros e Osy” w warstatach 
stanisławowskich byłą massy” ri Aae ania kół ? 
Sw. Wiem że byłą sprawioną ea e senegajjsiranga- 
1 maschine, ale jak jej potrz 9, to nie była do 


dyspozycji 
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||. SW. sarzuca niedokładnoł t piel prowadzeniu 
ìi biura komercjalnego * ike rachunkowej, W skutek 
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tego zachodziły defraudacje częsio, Co do stanu kolei, 
bwiadek zeznaje Ż* widział bardzo wiełe objektów 
| popodpieranych» 38 pociągi często gesto dochodziły 
i tylko da pewny ch miejsc, a podróżni musieli być prse- 
j wożeni Ra dragą stronę. Najgorsze świadectwo daje 
Í Krómer także progom, które go bardzo interesowały. 
| Obrońcs. Powiedziałeś pan, że często towary nie 
, megły być transportowane dla braku wagonów, Czy 
to było ciągle, czy perjedycznie? Św. Porjodyosnie. 
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pruskim Obr. Hoat Weber, który jest znakomitością w spra- 
Wybrano š wach kolejowych, powiedział, że takie perjody zda- 
rzają się przy każdej kolei. Sw. Prawda, ale pomię- 
dzy jednym a drugim perjodem musi być pewien od- 
stęp (Wesołość — prezydujący upomina publiczność 
do spokoju). Dziś brak jutro nie, ale przy kolei ezer- 


—— e 


niowieckiej ciągle się powtarzały te perjody. Obroń 
ea żąda konfrontacji bwiadka z Qłostkowskim, K rö- 
m er (do Gostkowskiego). Powiedz pan ile brakowało 
wagonów. Gre st. Mogę skonstatować, że żadnego ter- 
minu dostawy nie zaniedbano dla braku wagonów. 


Krómer. Oho! Offenheim (do Krómera) czy pan 
Krö- 


mer (urażony). Ja wiem bardze dobrze (do Gestkow-, 


wiesz, co znaczy termin dostawy (Lieferfrist). 


skiego) pan prowadziłeś wykazy, i jeżeli pan mówisz 
że nie było braku wagonów, to ja byłem innego zda- 


nia. Prokurator (do Gostkowskiego). Cóż więc by- 


ło powodem zaniadbywania terminów dostawy ? Go 
stkowski. Pozwolę sobie nasamprzód objaśnić... 
Prokurator. Proszę mi wprost na pytauia odpowie- 
dzieć. Offenhei m. Ale on nie może inaczej. Pre- 
zydent. Proszę nas nie uczyć. 
Prokur, (do Offenheima). 


sportu. Gostkowski. 
(szybko.) Tak jest. Toć przecież sam pan w rapor 
tach swoich do dyrekcji ruchu wykazywałeś najczę- 
ściej, że brak panu wagonów. 


potrzebuję, a ile mam. Prezyd. Proszę mi tylko 


powiedzieć, czy świadek Kromer prawdę mówi, że 
zwykle wykazywałeś pan brak? Qostkowski. Tak 
Offenheim 


objaśnia zeznanie, że wagony były gdzie indziej — na 


jest, wykazywałom, ile mi brakuje. 


innej stacji, a Krómara z arogancją zapytuje: dlacze 


go mi pan nigdy się nie przedstawiałeś na linji, ni- 
Byłem panu 
przedstawiany. Prezyd. zabrania takich pytań. O f. 
Kró- 
mer (oburzony). Dziwi mię bardzo, dlaczego mnie 
mianowano naczelnikiem biura komerejalnego, a pó- 
Dskret pański nie 
był przezemnie pedpisany. Św. Tak!? — Owszem — 
był przez pana podpisany. Offen. Awans pański 


gdym pana nie widział. Krómer. 


Proszę, on miał bardzo podrzędne stanowisko. 
Offen. 


źniej reklamacyjnego. 


musiał nastąpić pod moją nieobscność. Krómer. 
To przecież... Off. (z pogardą). Muszę oświadczyć, 


że temu świadkowi, któremu brak pierwszych elemen- 
tów wykształcenia, wcale nie odpowiem. Kró mer 


(w najwyższem uniesieniu). Proszę pana prezydenta, 
obronić mnie tataj od obelg. Skończyłem gimnazjum 
(śmiech w audytorjum). Prezyd. (surowo). 


dam sobie odmawiać zdolności. Off. Kiedyś pan zo- 
stał sekretarzem (przy kolei czerniowieckiej we Lwo- 
wie). Krómer. Panie prezydencie, czy mam odpo- 
wiedzieć na to pytanie. Prazyd. Nie potrzeba. Off. 
Podemną nie został sekretarzem. 

Krómer odchodzi, kłaniając sią trybunałowi i przy- 
sięgłym, Z nim razem oddalił się Grostkowsti. 

Tomasz Starzewski z Brodów rodem, sekre- 
tarz przy jeneralnej dyrekcji, zeznaje bardzo niewyra- 
źnie. Z ramienia Ofenheima trudnił się wykupnem 
gruntów, i za wiedzą Rady zawiadowczej wysłany był 
w tym celu na linję. Prezy d. Czy Offenheim otrzy- 
mał na to ryczałtową kwotę, lub czy byłtylko pełno- 
mocnikiem Brasseya. Sw. Nie mogę ani tak ani siak 
powiedzieć; i za tem i za owem przamawiają „pewne 
mementa. Wiem tylko, że Offenheim bardze się tem 
interesował. . 

Zemnaje dalej, jak Oftenheim mu opowiadał o 
swoich tradach około uzyskania komisji, Kontrakta 
z Brasseyem odbito tylko 150 egzemplarzy autograti- 
cznie, nie robiono s miego wprawdzie żadnej tajemni- 
cy, ale nie dawano go lada komu. Nie pamięta, czy 
był na owsm posiedzeniu rady zawiadewcie], kiedy 
ten kontrakt uchwalono, ale znał jego teść, Sumę 
190.000 ftw. szterlingów wyobrażał sobie Zaraz 5 
zysk griiaderski. W radzie zawiadowczej nie było 0 
tem dyskusji, bo każdy z yerwaltusgaratów miał już 
poprzednio kontrakt w ręku- 
tylko, że rzecz skończon%- 
wie dokładnie, prócz teg» 
2000 guld. remuneracji „". 


koń ja rob k 
vara 20.000 gald. Z polecenia Ofteaheima trzy. 


mano tę P Prezyd. Pod sięgA 
eya. . Fod przy 
Bra jekowots pauu mówił E P Oftenhsim kazał mu 


nie mówił. Zresztą zognajo 


dzi sekretarz. Sapieha Tzexi MI ną to: 


co Się stało z 2 
la R z 
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Offenheim do walaych zgromadzeń odpowiadały pra. 
wdzia? 5 Pada é toś chce osiągnąć pewny cel, na- 
tenczae Phat a ZECz tak, aby trafiła do tego, który 
| głu””. a 
l Ostatnim z kolei dzisiejszym Świadkiem był dr. 
penty! Edward Gintl, urodzony w Hradisch, 
jnżynieT» , Obecnie jeneralny inspektor kolei Lwowsko- 
Czerniowieckiej, Zaprzysiężenie jego odłożono na ko- 
niec przesłuchania. Do kolei przyszedł w lipcu 1866, 
i miał erownictwo biura ruchu pod Ziifrem. Dyre- 
ktorem ruchu uostał w marcu 1869, Po zaprewadze- 
z: sekwestracji otrzymał wypowiedzenie służby, ale 
ʻO Zostało cofnięte PO wyjaśnieniach, Swiadek zezna- 
Je, Że dopiero jako dyrektor ruchu zaczął się trwożyć 
0 stan budowy kolejowej. Roboty ziemne znalazł dość 
Zadowaiające, z w JJAtkiem kilku miejsce, ja- 
oto pode Lwowem, Korszowem i pod Czerniowcami. 
Roboty ziemne nie były tam takie, jak być powinne. 
Robety naziemne DJty nieregularne. Na jednej 5 mi- 
lowej przestrzeni zamiast szutru był piasek. Progi 
nie miały miary przepisanej, ani formy, 
miały miazgę na soDia, Gdzieniegdzie nie leżały na 
szutrze. Półokrągłych progów nie ma na kolei Karola 
Ludwika, ani na kolei rządowej, ani na koleiach ros- 
syjskioh, Było powszechnie wiadomą rzeczą, że Of- 
fenheim dostarczał progów osobiście, wraz z obustar- 
szymi inżynierami Towarzystwa. Mosty ładnie wyglą- 
dały, ale pozostawiały wiele do życzenia; magasyny 
frachtowe nie były zbudowane podług Warunków kon- 
cesji. Rekonstrukcji mostów wykonały 21 proc. w mu- 
rach, a 63 proc. w żelazie. W trzy lat po zawaleniu 
się mosty na Prucie, wszystkie mosty miały być 
zmienione. Stosunek Offenheima do Brasseya był do- 
bry. Spory rozstrzygał Offenheim na stronę Brasseya. 
Przy wyborze trasy uważano, aby było jak najmniej 
roboty. Co do przerw w komunikacji, to świadek raz 
napisał oa> relację do Burychura, w której powia- 
da, że „nie 


wiadome.“ 


Czy pan uważałeś, że sprawozdania 
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Proszę nie wpływać 
na świadka (do Gostkowskiego). Czy w ogóle kiedy 
odmawiano stronom przyjmowania towarów do tran- 
Tego nie wiem. Krómer 


Gostk. Nie można 
tego nazywać brakiem, jeżeli wykazywaiem, ils dziś 


Presze 
o spokój — inaczej każę opróżnić salę. Krómer 
Uczęszczałem na uniwersyset we Wrociawiu, i nie 


otrzebują one komentarza, przyczyny Są ; 
wiadek usprawiedliwia tę ubóczną rela= Grodeskiem zaazły w grudniu następujące wypadki puża- 
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cję. Zeznaje, że w r. 1870, gdy ck. komisja przyie- 
chała na linję, otrzymał od Offenheima rede, aby 
jej robił „trudności,“ aby nie pedpisywał żadnego 
protokołu, aby nie asystował jej. 

Koszt 12.000 gld. wzięty jod Brasseya na rekon- 
strukcję grobli mihuczeńskiej uważa świadek za ma- 
ły, i z góry można to było przewidzieć. Potwierdza, 
że inżynier Schmidt z polecenia Offenheima zastano- 
wił niektóre mianowicie droższe naprawy, nakazane 
przez ministerstwo. U lokomotyw były złe kotły, u 
wagonów złe osie, Opowiada, że gdy w r. 1872 (25. 
kwiet,) wykoleiła się lokomotywa „Groni,* Offenheim 
kazał mu zmienieć konkiuzum w protokole, aby się 
nie wydawało, że przyczyną jest wadliwość toru. Pro- 
tokół zmieniono, ale Gintl nie dał swego podpisu na 
to, opozycji jednak nie mógł robić, ponieważ to było 
niebezpieczne. Podobnież stało się s podaniem przy- 
czyny wypadku w Rumunji r. 1870, przyczem 5 
ludzi straciło życie. Powiadano, że maszynista był 
pijany, a to była nieprawda. Wszyscy koledzy mą- 
szynisty zaremonstrowali przeciwko temu podaniu. 
Zeznaje, że w chwili zaprowadzenia sekwestracji po 
wykolejeniach, kolej była betriebsfahig, ale Oestarrei- 
cher znalazł znaczną ilaść progów zgniłych. Mimo 
to świadek, gdy chodziło o uzyskanie koncesji na ko- 
lej tomaszowska, wystosował do namiestnika Galioji 
przychylay obraz kolei, Swiadek usprawiedliwia to 
chęcią służenia interesom kolei na zewnątrz. 

Z powodu nakazów Ofenheima, aby komisjom 
rządowym stawiał trudności, świadek znajdował się 
w trudnem położeniu, i żądał nawet raz dymisji. Ka- 
zano mu np. ważniejsze akta usunąć z registratury. 
Wyjaśnia jednak, że nigdy nie otrzymał nakazu, aby 
się gwałt ten sprzeciwił sekwestracji. Znaleziono także 
pismo w aktach, ale odnosi sfe ono do zagrożonej 
sekwestracji kasy stacyjnej w Jassach z powodu ja- 
kiegoń długu. Wtedy Offenheim nakazał oprzeć się 
sekwestracji. Na zapytanie Neudy, jak sądzi, czy 
Offenheim działał przeciwko interesowi kolei. Swiadek 
odpowiada, że „nie sądzi." 

Przy tej R a odczytano parę artykułów 
rumuńskiego dziennika Secołulu, który z najwiękssą 
indygnacją pisze o „bosonogich niemcach i żydach*, 
co przyszli do Rumunji wyzyskiwać kraj licho zbudo- 
waną koleją. Artykuły te wznieciły śmiech wszystkich 
obecnych. O godz. *,4 popołudniu prezydujący odro- 
z rozprawę na poniedziałek, odebrawszy przysięgę 
od Gintla. 


śronmika. 
(d. 20. styeania) 

Pp. Mlockiego, Balutowskiego, Roiń- 
skiego, Hofmana Kornela i Kuiczyckie- 
ge upraszamy o ogłoszenie rezultatu rachunków komiteta 
teatralnego, bo chodzi e rewindykację zanikłych fandn- 
szÓw. 

Podziękowanie. Na rzecz ubogich a zasłu- 
żonyoch złożono w moje F960 następujące dary pie- 
niężne: Za pośrednictwem administracji Dziennika Polsk, 
ubegi a niesasłużony zł. 10 (czyn ten sam pasuje 
nieznajomego na zasłużonego), Karolinka i Jurko zł. 
10), K. Bielski zł. 5, za pośrednictwem p. Ludwika Szoze- 
pańskiega, ze składki w Botuszanach , zł. 15:21, razem 
zł, iti austr. 

a bratniej pomocy w Paryżu złošśono; pa 
H. Drużbacka zł. 10, pan Henryk Janke zt. 10 wa. iei 

Przyjmcie panowie i panie, w imieniu ubogich a 
zasłużonych najszczersze podziękowanie, 

Lwów 19. stycznia 1875. Wiktor Wiśniewski, ulicą 
„Oehronek* |. 6. 

XV Lista składek na fundusz zakupna obra- 
su Maiejki gUaje Lubelska* złożyii: delegat Niewiśdomeki 
z drobnych datków w Rawie 24, bisk. Hirschier 50, Sohel- 
ling 4 ae z koncertu 248, delegat Wilkoszewski z dro- 
pnych składek w Sanoku 12-40; z poprzednich list "90; 
Men AT30 poprzednich list 4,521-90; 

Resursa maieszczańska urządza dnia 24. bm. 
drugi w ecCzorek z tańcami dla swych ozłonków i ich 
rodzin. 

. Samobójstwo. Dnia 19. bm. w południe w Win- 
niozkach, wiosce koło Lwowa, odebrał sobie życie wystrra- 
łem z pistoletu hr. Witold Borkowski. Przyczyna samobój- 
stya niewiadoma, zdaje się jednak, że były nią kolizje ma- 
jątkowe, s prawdopodobuie molsncholijae nsposobienie nie- 
boszezykę. Był en autorem kilku atwerów dramatycznych, 
granych na naszej scenie. Bliższych szezegółów jego Śmierci 
nie ma dotycheras, 

Nowe pismo codzienne p.t. Kurjer Pal- 
ski sacznie wychodzić od jutra (21. br.) we Lwowie. 
Będzie ono podawać tylko wiadomości miejscowe. Pelity- 
oznej części w niem nie będzie, Skład redakcji nam nie- 
wiadomy. 

Koncert dany przez p. Karola Miknlego, na ko- 
rzyść funduszu zakapaa obraza Matejki „Unaja lubelska“, 
przyniósł ezystego dochodu 248 złr. Dochóà byłby zna- 
eznie większy, gdyby nie okoliecrność, że z powoda odro- 
czenia pierwotnie na dzień 8. b. m. a następnie na 15. 
b. m. zapowiedzianego konocertn, komitet bardzo anaesne 
stosunkowo musiał ponieść wydatki. Podając wiedemość 
o tym zreszta pomyślnym rezultacie koncertn, spełnia ko- 
mitet miły obowiązek, wyrażająe publiczaie najszezersze 
podziękowanie p. Karolowi Mikuiemu, pannie Z. W., pani 
Zimaysr, pp. Brukmanowi, Błomkowskiema, Wohlmanewi 
i wszystkim niechcącym być wymienionymi paniem i pa- 
nom, którzy brali w tym koncercie udział, dalej prze- 
świetnej Radzie miejskiej za bezpłatne udzielenie sali ra- 
tuszowej, panom akademikom i kołu młodzieży handlowej 
za zajęcie się rozsprzedażą biletów, a wreszcie p. Balko 
za bezpłatne pożyczenie fortepianów i fisharmoniki ze 
swego składu. 

Rzeszów. Z przedstawienia teatru amatorskiego 
dnia 6. bm. wpłycęło ogólnego dochodn guld. 15770. Po 
odtrąceniu wydatków wynoszących guld. 9092, pozostało 
czystego dochodu gnld. 50'78, którą to kwotę komitet te- 
atralny postanowił posłać pogorzeicom leżajskim. Skrzyński 
dyrekter, Sobieski przewodniczący. 

Poznań 18. stycznia. Przedstawienie amatorskie 
dane w sobotę w teatrze Hildebrandta n- rzecz budowy 
teatru polskiego staraniem Towarzystwa „Stelli“ wypadło 
pomyślnie. Publiczność powodowana już to szlachetnym 
celem, już stęskniona dv tego rodzaju zabawy, licznie się 
zebrała a bawiła sie dzięki grze amatorów wybornie, — 
Mazur odtańczony został z życiem i werwą i podo- 
bnie jak całe przedstawienie wywołał ogólny aplaus. 

Kronika pożarowa. W grudniu z. r. zaszły 
w starostwie Drohobyckiem następujące wypadki połarów: 
W Hubiczu zgorzało 5 domów mieszkalnysh z zabudowa- 
miami gespodarskiemi i zapasami zboża, pożar wybnchł 
przez nieostrożność, niezabezpieczona szkoda wynosi 2430 
złr.; w Drohobycza zgerzał dom mieszkalny z zabado- 
Waniami gospodarskiemi wartości 400 zlr. — W staro- 
stwie Głorliekiem zgorrał w Maszance prawdopodobnie w 
skutek podpalenia dom mieszkalny z zabndowaniami go- 
spodarskiemi i zapasami zboża i paszy; niezabezpieczena 
szkoda wynosi _ około 2000 złr. — W Huczku w staros 
stwie Birczańsziem zgorzał przez nieestrożność dom mie- 
szkalny z zabudowaniami gespodsrskiemi warteści 355 złr. 
— W Śuchoło!ach w starostwie Brodzkiem, zgorzały prs- 
wdopodebnie w skutek podpalenia dwa domy mieszkalns; 
niezabezpieczona szkoda wynosi 6000 złr. — W stazestwie 
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| w się będzie wszelkiemi objawami pracy zbiorowaj, jako 
p $ a 
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W: w Losinie zgorzała stodoła 1 zapasami zboża, czę- 
WO zabezpieczona szkoda wynosi 3300 złr.; w Leśnie- 
Itoh ggorzał dom mieszkalny wartości 500 złr., przy- 
BAYR} tego pożaru było podpalenie. — W Ottynji w sta- 
Tostwie Tłumaekiem zgorzeł dom mieszkalny z zabudowa- 
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skoda wynosi 1639 złr.; w Tyśmienicy w tem samem 
ostwie zgorzał dach koszar wojskowych, zabezpieczona 

koda wynosi 1000 złr. — W Sassowie w starostwie 

Boczowskiem zgorzał prawdopodebnie w skutek nieostro- 
ofai dom mieszkalny; zrządrona szkoda była zabezpie- 
na, 


,.Pokłady marmuru w Kongresówce. ! 
Dziernik Warszawski podaje staraanie zebrane wiadomości 
8 tem nie tylko niezużytkowanem, ale nawet tak mało zna- 


aa Źródle bogactw krajowych. Marmury tamtejsze podo- 
jak we wszystkich krajach, bliżej ku Północy posu- 
aęcych, mie odznaczają się barwami tak czystemi, świetne- 
i tywomi; jak pochodrące s okolice południowych; leog 
Pomimo tego są prześliczne i Ńają się wyrabiać na najwy- 
orniejsze i najmisterniejsze przedmioty. Obok tych przy- 
Riotów zalecają się mocą, trwałością, przyjmują dobry po 
t, dają się łatwo obrabiać i łamać w odpowiednich zt- 
Mierzonym celom rormiarach. Najobficiej znajdują się ró 
okolerowa marmury w górach Chęcińskich, w następują 
miejsaowościach : w Zamkowej, Rsepee , Miedziance, 
Zako wej, Górze Zelejowej, Okręglicy, Zygmuntowskiej- Wsi, 
tz. Sasnowce, Starych Chęcinach, Podzamczu pod Chęci- 
nami, Bitkówce, Skibach, Korzecku, Dębskiej. Woli, Mora- 
Wicy, Brodach, Jawornie i w wielu innych jeszcze miej 
IGowościach. 
: ei ezanin. Z-dyima 1. lutego br. w Poznań- 
dam redakcją dr. pr. Zygmunta Celishowskiego za- 
Sie wychodzić dwa razy na miesiąc (roczna cena 4 ma- 


ezyli 2 guld.) pismo poświęcone wyłącznie sprawom 
Kurnika, Boina i okolicy. D.tąd takiego pisma nie 
w żadnej miejscowości Ziem polskich. Chociaż Gazeta 
ńska, z której wiadomość tę czerpiemy, nie w:pomina 
aie o tem, lees zdajə się nie będziemy w błędzie, supo- 
Rując, że „Kurniesanin* zawdzięcza swe powstanie właści- 
feowi Kurnika, hr. Janowi Działyńskiemu, ruanema z ser- 
Sanej ofiarności tam gdzie idzie e dobro ludu lab kraju. 
Bik; te jego staraniom lad okoliczny Karnika stoi sto- 
Mukowo na wyższym stopnia oświaty jak gdrieindziej; tam 
taidy włościanin umie czytać, pejmuje w ozem loży isto- 
jego dobro, kto prawdziwie mu sprzyja i dla tego ma- 
"NY nadrieję, że „Karniozanin* znalazłszy się w każdej cha- 
tis włościanina lub miesrozanina, z pownością się utrzyma. 
jest program tege interesującego czasopisma : 

„Hasłem „Kurniczanina* będrie krzewienie moralne- 
polepszenie dobrobytu, szerzenie oświaty na podstawie 
dowej polskiej. Przewaknie poświęcony będzie „Kurni- 
in* sprawom miejscowym dwóch sąsiednich miast Kur- 
i Boina i tychże okolicy, a przedewszystkiem zajmo- 


półkami xarobkowemi, kółkami rolniczemi , towarzy- 
j przemysłowemi i innemi. Sprawy publiczne szersze- 
le zakrosn, powiatowe, prowincjenalne itd., poruszać bę 
| ai pKurnieraniu* o tylko tyle o ile sprawy tə bezpo- 
dolne obywatelstwa miejscowego i ekolicznego dotyczyć 
tą, politykę raś ragraniorną wyklucza zupsłnio ze swe- 
tw programu. Kładąe sobie za główne zadanie zajmowanie 
sy sprawami miejąęowomi, mogącomi wpłynąć na moral- 
M, dobrobyt i oświatę w ebrębie wymienionych dwóch 
ni iegzsk i ich okoliey, nie wyklucza jednakże „Kurni- 
Ozaająx ze swego programu zajmowania się takiemiż spra- 
| I w innych miastach i parafjach, Chętnie przeto za- 
i Maosań będrie korespondencje i sprawozdania z prae zbio- 
ROWych naszego obywstelstwa miejskiego 1 wiejskiego w 
lnych takie okolicach.“ 
| andarmi mordercauai. Pizza z Czerniowiec: 


dnia 25. sm. aresztanta do pobliskiej bukowińskiej 

| pacji Pojana- Stampi. Tamtejszy naczelnik żandarmów Stein- 
j bash odebrał aresztanta i odprawił eskortujących żandar- 
p + (i pozostali w koszarach i sabawiali się wspólnie z 
legami z Pojana-Stempi. Między jednym z obcych żandsr 


mów a żandarmem s Pojana-Stampi nazwiskiem Jung po- 


Wita gwałtowna sprzeczka , z jakiego powodu, niewiado- 
|| m A ten ostatni poszedł na skargę do komendanta Btein- 
kir Komendant udał się natyehmiast do koszar, i roz 
lu obecnemu żandarmowi, aby się oddalił. Oboy žandar- 
 Włuchali rozkazu, ale poezuli nienawiść ku Bteinbacho- 
i ki udali się de pobliskiej karozmy. Steinbach hył w go- 
| 4 ie n nauozysiela Kobylańskiego. W nocy około godz. 
powracał z żoną wozem do pebliskiej wioski, w której 
| Spa, nauczyciel ich edprowadzał, Skoro przejeżdżali 
$ ią karczmy, wyskoczyli zawrięci żandarmi i Szentgy0rgi 
| M ognia z karabinu, chybił jednak i ogodxił Kobylańskie- 
bad W sòrce, który natychmiast skonał. Po dokonanem mor- 
dry wie żandarmi uoiekli, zostali jednak przytrzymani w 
| +3 a Kalului. Niesrozęśliwy nauczyciel pozostawił żonę 
4 < dzieci. 
|. Przykład dla Galicji. W Warszawie na sty- 
|| „djum imienia Kopernika przy uniwersytecie Warszaw- 
, zebrano z powodu 400-letniego jubileuszu nieśmier- 
| ego astronoma 15.000 rubli. à 
t Germanja — pobita. W Wiedniu w dzień 
| Sylwestra zgromadziła się znaczna ilość dalmatyńskich 
|| Wlomików w Cafó Zipfel, aby wspólnie ostatni dzień 
|| toku przepędzić. Bawili się oehoczo spiewając, pieśni 
Odo wo, tem wpadają do kawiarni pijani studenei 
dlon igocy, którzy przechodząc koło kawiarni usłyszeli pie- 
|, dalmatyńskie i osuli się tem w swem patrjotycznem 
i? Win oburzeni. Napastniey aerynili wielki alarm i chcieli 
|| 
k 


P wik Szeksgycrzy i Stofan Ferenczi, żandarmi z siedmio- À - k i 
4 trodskiej stacji cada IDA: Ki haki g Ror  keli:'.pp. DBarteis, Bonda, Estreicher, Kłobukowski, Koż- 
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zwykle Słowian „zmajoryzować,* wyśmiać, a gdyby 
gg Udało wyrzucić z lokaln. Dalmatyńcy wzięli się do 
| ga 7 i rmiasakrowali haniebnie szklankami í kulami bi- 

E womi niemiacką Armadę. Policji jak zwykle w 
Aih razach prrybyła sa późao. 


Mi gospodarskiemi i zapasami zboża, zabezpieczona | 
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: Muzeum przemysłowe miejskie ` umie- 
| szczone w salach Strzelnicy miejskiej, otwarte każdego 
| dnia z wyjątkiem poniedziałków, mianowicie: w niedzielę 
| od godz. O. s rana do lej z roludnia, w inue dnie od 
| godz. 10. z rana dx Ńsaj po poludniu. Cony v stepu: we 
środe 4 2t, w inne dnie 20 2t.. dla mi, dzieży szkolnej 
| i ogeladzi+rzemi’ álniczej 5 ct. Bilety dia młodzieży i oge- 

adz. wydawefe będą tylis w ilości po 20 sztuk razm, 

Ioteresawanym , którzyby ze zbiorów muzealnych korzy- 

stać, lub swe wyroby, także posiadane celniejsze przed- 
| misty przemysłu wystawić pragnęli, udziela p żądanych 
| informacyj biuro mazealne, 


Dział literacko- artystyczny, 
(d. 20. stycznia) 

Kronika teatralna. W teatrre hr. Skarbka 
dzisiaj (20. bm) „Klucz Metelli“, Jeden z 
na s musi się ożenić“ i mowa eperetka Jana 
Baptysty „Nie ma żyda w karczmieć x mu. 


pierwszy p. Supiński, 

* Za kilka dni odbędzie się koncert panny Šie- 
genfeld. Występowała ona we wszystkich większych 
miastech Kongresówki i na Węgrzech, i wszędzie krytyka 
przyjęła ją jak najpochlebniej. Oto wyjątek z recenzji u- 


Zeitung“: Koneert Siegonfeld- Zwycięskiej odbył się weZo- 
rej w sali towarzystwa miłośników muzyki (Phishermoni- 
scher Verein) niestety wobec nielicznej. publiczności. -Mło- 
da nadzwyczaj utalentowana koncertantka zaiste zasłużyła 


do inteligentniejszych miast naszego kraju, i należałcby się 
spodsiewać od niego większcgo współudziału i poparcia 
dla sztuki. Małe grono prawdziwych miłośników sztuki, 
które się na ten wieczór zgromadziło, było hojnie wyna- 
grodzone pięknem wykonaniem odegranych atworów. Kon- 
certantka jest jedną z najlepszych pianistek tegoczesnych, 
jej ton elastyczny, jej świetna technika, jej siła i uczucie, 
ale w kcńcu głównie jsj delikatność w cieniowaniu wska- 
zcją, że jest ona nietylko powełaną ale wybraną, aby zo- 
stać błyszczącą pwiazdą na niebie sztuki. Program był w 
najlepszym guście: Mendelsohn, Spokr, Ernst i Liszt. 


wodniotwem prof dr. Skobla. Prezes akademji dr Majer 
przedłożył list Emiljana Wojewódzkiego, zawierający nie- 
które prowinojoualizmy podlaskie, jako też głosownię dolno- 
łużyckiego języka, napisaną przez Petrewa a przez wydział 


filologiczny komisji do ocenienia oddaną. Dr Estreicher 


składa pracę Wisłockiego p. t. „Kodeks łacińsko-polski z ; 


zyka p. Słomkowskiego. W drugiej sztuce wystąpi po raz ` 


mieszczonej o konzercie panny S. w r. 1872 w „Temesvar 
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ma łeprzć ptiyjęoii w Temeswarze, który liczy się przecież , 
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połowy XV wieku. Glossa super epistolas per annum do- | 


miuicales*, którą również komisja ma oeenić, Następnie 
polecono sekretarzowi komisji ułożenie instrukcji dla współ- 
pracowników słownika na podstawie tego, co się zawiera 
w ogólnym programie, i tego, na co detychozas przy roz 
prawach komisji ogólna zgoda nastąpiła. Przewodniczący 


dr Skobel wyraziwszy pochlebne zdanie o drugiej z prac po | 


śp. Suoheckim pozostałych: „Wywód wyrasów mość, sié, 
waépan itd.“ oddaja takową, jako drugiemu referentowi, 
dr. Oettingerowi; w końcu odczytuje listy: Chomentowskie- 
go, który donosi, że ma już na qnżytek słownika gotowe 
kopje zabytków starej polszøsyzny w bibliotece Krasińskich 
snajdnjących się; Mikuokiega, który oświadcza swą goto- 
wość do prawy około słownika i w końcu ks. Gołębiowskie- 
ge, proboszeza polskich mieszkańców na półwyspie Heln, 
który zwraca uwagę na wyrazy żeglarskie i rybackie Ka- 
szubów i niektóre z nich s objaśnieniami w liście swoih 
przytacza, 


* W Krakowie w akademii umiejętności odbyło | 
mię dnia 15. bm. posiedzenie komisji językowej pod prze- 
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* Czas pisze: Wczoraj komisja konkursu dramaty- ' 


oznego krakowskiego odbyła drugio posiedzenie. Obeenymi ; 


misn, Lisioki, Pawlikowski, Potocki, Biemieński, Sokołow- 
ski, Tarnowski. Od przeszłege posiedzenia do 15 b. m. 
to jest de ostatecznego terminu nadsyłania utworów na 
konkurs, nadeszlo dwadzieścia siedm sztuk, a mianowicie; 
1) „Wigilja*, dramat w 5 aktach; 2) „Nałęcz latnista“, 
dramat w 5 attach; 3) „Dola peety*, dramat w 5 ak- 
tach; 4) „Wanda“, tragodja w 5 aktach; 5) nOfiara«, 
tragedja w 5 aktach z prologiem; 6) „Komat“, tragedia 
w 5 aktach; 7) „Kurpie“, obraz dramatyczny; 8) „Po- 
myłka*, obraz sceniczny w 1 akcie; v) sza a 00 
dja w Í akcie; 10) „Krewni i przyjaciele”, kome Kr i 
aktach; 11) „Słabości ludzkicś, komedja w 3 a b 
wierszem; 12) „Dorota“, dramat w 4 aktach; 13) » ak 
zasad“, dramat w 4 aktach; 14) „Olga, wielka ksigatia 
kijowska“, tragedja w Ď aktach; 15) „Nowy galicyjski 
magnast“, komedja w 2 aktach; 16) „Esterka“, dramat 
w 4 aktach; 17) „Literaci“, komedja w Ď aktach; 18) 
„Król Mieczysław II“, dramat w 5 aktach; 19) „Powrót 
pod strzechę*, dramat ludowy; 20) „Konkurenci“, keme- 
dja w 4 aktach: 21) „Marysia“, komedja w l akcie; 
22) „Panslawiści”, obraz dramatyczny w 1 skcie; 23) 
„Hultaje*, komedja w 5 aktach; 24) „Iza“, komedja w 
4 aktach; 25) „Omanki«, dramat czarodziejski w 3 ak- 
tach; 26) „Eleonora, królewa polska“, obraz historyczny 
w 5 aktach; 27) „Pan Procentowicz”, komedja w 3 ak- 
tach. Razem więc z poprzednio nadesłanemi utworami znaj- 
duje się na tegorocznym konkursie 47 sztuk. Z tych na 
wczorajszem posiedzenia komisja odsądziłe od wspólnego 
czytania 22 sztuk a zaleciła do wspólnego czytania 
dramat „Haman*, Inne utwory pozostały jeszcze w seki 
ejach. Przyszłe posiedzenie odbędzie się w niedzielę 
24. b. m. s 

* Rełyserem w teatrze wielkim w Warszawie na 
miójsos é. p. Jana Chęcińskiego, został p. W. Rapacki. 


Wyciąg m dz. urz. Qos. wom. z d. 19. stycznia 
| Licytacje. W Dąbrowie (Lubaczów) realność włościańska nt. 
i 40 oszacowano na 200 guid. d 24, stycznia, 25. lutego i 30. m. 

Konkursa., Posady zdjunktów przy sądzie krajowym w Kra- 
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Zakładu kradytowego węgierak. || 208 — | 208 KO Suwereny angielskie . . . „|| ił 25 | 11 13 
Banku franko-auatrjackiego . .|| 51 76 | 61 50 Lnperjały moskiewskie 1 „ „| — — | —— 
s kiago . .| 6756 | 686 50 Brehra + » « « + e s: s s »|| 105 50 | i76 35 
a dla handlu Srebra; knpony , « e « e «|| =—|— >» 
i pzzem, w Krakowia - = | PENI e kazoszać, oai 104 1 63 
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meom- 


i targ był dość powolny, płatono z rkna lichsze 


kowie, tudzież z Wiśniczu, Wadowicach i Bochni. — Stypendjum 
na 300 guld. z fundacji Kaj. Lewickiego 20. lutego. Edykta. 
Sąć obwod. w Przemyślu wzywa 8p bierców śp. Karola Mil- 


ler de Nickarsfeld. 


Gospodarstwo, przem sł i handel. 
Towarzystwo zaliczkowe we Lwowie, stow. zar. 
z nieogran. poręką (ul. akademieka 1.5.) podaje następujące spra- 
wozdanie z obrotu kasy za r. 1874. 
I. Przychód, 


i. Udziały członków . 50.203 zł. 58 et. 
2. Wkładki na rachunek bieżący 222.876 zł. 16 st. 
3. Wierzyciele wekslowi A 45.200 zł. — ct. 
4, Zwrot pożyezki na skrypta i weksle 175.434 zł. 78 ct. 
DME k na zastawy 4.236 zł. 36 ct, 
6. Procenta . 15.819 zł. 16 et. 
7. Fundusz rezerwowy 3 m 3.197 zł — ct. 
8. Zwrot kosztów administracji 748 zł. 38 ct. 
9. Zyski z 1873 roku 3.489 zł. 03 cs, 
10. Zwrot zaliczek procesowych 606 zł. 87 ct. 
Ogółem —52200T sł. 33 ct, 
M. Rozchód. 

1. Udziały członków . ' 1.767 zł. 67 ct. 
2. Zwrot wkładek na rachunek bieżący . 163.856 zł, 46 et. 
8. Spłata akceptów własnych 23.300 zł. — ct. 
4. Pożyczki na skrypta i weksle . 301.429 zł. 11 ct. 
5. Pożyczki na zastawy 5.156 zł. 44 ct. 
6. Procenta 1 A 6.161 zł. O? ct. 
1. Z funduszu rezerw. stornow. 4 zł ct. 
8. Koszta administr. i mobiliów 5.000 zł. 13 ct. 
9. Rozdział zysków z 1873 r. 3.482 zł. — ct. 
10. Zaliczki procesowe A 1.050 zł. 85 et. 


Gotówka = d. 31/12 ,1874 r. 10.793 zł. 07 ct. 
Ogółem 522.001 zł. 32 cz. 
Ogólny obrót kasy w 1874 r. wynosił przeto 
1,044.002 zł. 64 et. 
Bilans surowy. 
A Stan czynny. 


1. Stan pożyczki na skrypta i weksle 125.994 zł. 33 ct. 
2. Stan pożyczek na zastawy z 920 zł. 06 ct. 
8. Koszta administracji i mobiliów . 4.252 zł, 35 ct. 
4. Zaliczki procesowe . 443 zł. 98 ct. 
5 10.793 zł. 07 et. 


. Gotówka z d. 31/12 1874 r. 


—_ SN Se 24 
Razem 142.403 zł. 19 et. 


B Stan bierny. 
. Udziały członków . 
. Wkładki na rachunek bieżący 


48.525 zł. 91 ct. 
59.019 zł. 70 ct. 


i 
2 
3 
4. Procenta 
5 
6 


. Wierzyciele wekslowi : . 22.000 zł. — ct. 

` A s 1 4 9.358 zł. 15 ct. 
. Fundusz rezerwowy ¿ 3.198 zł. — ct. 
- Reszta zysku s 1873 r. 7 zł. 03 ct. 


Razem 


142.403 zł. 10 ct. 
i. Wiedeń 18. stycznia, (Koresp. Ds. Polsk.) Na dzisiejszy 
g 


5 s i Ew wołów galicyjskich 570, węgierskich 1148, nie- 
mieckich > razem 2237 sztuk. W skutek tak małego spędu 
25—28,76 i 5 galicyjskie woły 
2676 ną lepsze 27 50 do 28 m., dwie partje ciężkich wołów 
po 29 zł., węgierskie największe po 30 sł 
125 zł. więcej za cetnar jak przeszł zł. W ogóle płacono 0 
3 i pr eszłege tygodnia. Pogoda zawsze 
niestała. Ciepło takie, że rzeznicy nie biją na me 
J. Krzysztofowicz, Café Btierhök , Leopoldstadt. 
Mafperis gpirytusu Julinsza Mikolasza AA 
spirytus rañnowsuy 37 złr. 20 ct., spirytus rAŚnowany x 
38 złr. 90 c^ za 406 litrów i 100 Trallesów. nyem 


Nstatnia wiadomości. 


Dnia 18. bm. zebrała się w Wiedniu centralna 


, komisja dla regulacji podatku gruntowego, pod pre- 
Zastępcą tegoż jest radca | 


zydencją ministra skarbu. 
Distler. Wybrano komitet do ułożenia porządku dzien- 
nego i drugi komitet do przejrzenia aktów i posta- 
wienia wniosków, jak komisja ma sobie postępować. 
Do tego drugiego komitetu należą Korb, Payerhuber, 


Stockert, Kellersperg i Spiegel. 

Waine e AW" Nationalbanku odbyte 
wezoraj w Wiedniu uchwaliło dywidendę LI); guld. 
Gubernator Pipitz zaprotestował przeciwko zeznaniu 

terna, jakoby walne zgromadzenia bez wyjątku nie 
mogł Dis bez figurantów. , 
słuchanie Liskowetza trwało oncgdaj pięć 
am przychodziła kolej na Ziffra; oprócz 
brykantów cylaoją 15 osób, po większej części fa- 
J P R maszyn lub rzeczoznawców w tym przed- 
micie- sprawy nio było jednak er z powodu 


zasłabnięcia jednego przysięgłepo (Podorla 
ewa kee iennika Po 

Wiede . stycznia, W misjsce s 
sięgłego Fóderla, który zachorował, wstąpił za ; 
stępca Rimboeck. Prezydent zawiadamia o na- 
stępujących zapadłych uchwałach trybunału na 
poprzednie wnioski obroncy : Jako biegłych do 
oceny protokołu kollaudacyjnego uchwalono za- 


— z 


E E GOTÓW! 
Wszystkim cierpiącym zapewnia IUNI 


iskiege. 


WB AE A A 34 
z 


Od lat 28 nie oparła się 
nerek i erganów oddechowych, jako to: tuberkuły, suchoty, astmę 


hemoroidy, wodną puchlinę, gorączkę, sawrocy głowy, uderzenia krwi, 
koniec diabetes, melancholję, schndnięcie, reuimatysm, gościec, blednicę, j 
certyfikatów o wyleczeniu chorób, które całej medycynie wyleczyć się nie udało, pomiędzy 
Dr. Wuzza, pana Beneka profesorë medycyny na uniwersytecie W Marburg, radcy medycznego Dr. Angelstein, Dz 


yciąg z 80.000 
profesora 


vane TRO ZOE ZNEC op 0 DZE, EH | + = zka e m m ë ë OE ZZOZ ZZ ZZZZZZZ ZOZ" ZZA NDA 


t £ ` żadna słabość tej BĘ 
sieci bez medycyny i kosztó tkich cierpieniach Żolądza ; 4 3 
ztów wa wszystki p , kaszel, niestrawność, zatkania, Borek Za» CaTa Peera, 


4 


ha a a a" p” 


wezwać Rupperta i Bolzego. Hr. Alfr. Potocki i 
br. Pino będą na świadków zawezwani, jeżeli 
są w Wiedniu. Wniosek o zawezwanie hr. Gotu- 
chowskiego i Kochanowskiego (z Ozerniowiec) 
odrzucono. Uchwałę co do zawezwania Misesa 
Hermana (na dowód że firma Wolfeld-Klarfell 
nie była jedną ręką z Ziffrem) odłożono aż do 
przesłuchania Zifira. Odrzucono żądanie o zawe- 
zwanie Plenera, Zdekauera i Fótterlego, nato- 
miast minister Banhans będzie zawezwany na 
świadka. 

Obrońca sprzeciwia się powadze zawezwa- 
nych biegłych, i życzy sobie, aby w ich miej- 
see zawezwano dra Koppfa i hofrata Webera 
jako biegłych, tudzież aby im przedłożono zapy- 
tanie, czy teraz możebną jest rzeczą osądzłć, jak 
pierwotnie wyglądała budowa kolei? Trybunał 
zastrzega sobie na później uchwałę eo do tych 
wniosków. 

Świadek Leontowiez, który był zajęty 
przy wykupnie gruntów zeznaje, że jak sądzi 
inieres ten przeprowadziło „Towarzystwo” na 
rachunek Brasseya (a podług zeznań Liskowetza 
rachunki tego interesu były prowadzone w pry- 
watnych księgach Offenheima). Swiadkowiprzy- 
rzeczono remunerację, ale mu nie zapłacono, aż 
dopiero po sekwestracji w drodze ugody dost::ł 
1000 gld. (Godz. 11 z rana.) 

Rzym 19. stycznia (pryw. telegr. Dz. P) 
Z dobrze poinformowanego źródła zapewniają , 
że papież ma wystosować list do Don. Karlosa 
z wezwaniem, żeby zaprzestał rozlewu krwi i 
uznał Alfonsa. 

„_ Bukareszt 20. stycznia. Książę przyją? 
dymisję ministra finansów Mavrogeni, który 8ą- 
dził, iż wystąpić musi z gabinetu, ażeby z po- 
wodu odczytanego w procesie Offenheima listu 
Herza mógł całą prawdę wypowiedzieć. Mini- 
ster robót publicznych Cantacuzeno mianowany 


ministrem finansów, a ministrem robót publi- 
cznych Teodor Rosetti. 


ieaeń, d. 20 stycznia, 10 gods. 43 mint. 
Akcje Franco-Austr-R. 51-25] Akcje kolei Karola-Lud, 237:— 


s» Kredytowe. . . 22550 Południowej = 
> Auglo-kustt-B,. 13550 | Baabank? o no ond zę 
s  Unionsbanka. . 10450| Vereinsbank . . . . 45:25 


Usposobienie: dosyć stałe. 


ToteĘraToOwane Warsa wiedeńrkKia. 
Wieteć, d. 19. stycznia, 2 gods, 20 min. 


Akcje Banku Frn.-Austr. 51-25 | Wiener Bau-Gerellschatt 4050 
„ Wgg. Kred . . 20275 » Ungar. Ostbahn . 56:— 
„ Angl. Austr. B.. 135— | Galie. Indemnisacje. . 8388 
s  Związkowego B.. 103-50| 1864 Lusy . . . . . 138— 
s Kolei Kar.-Ludw. 237:— Franco-Han „Bank. . 66:50 
pa „ Północnej. 191'— | Verkehrsbank-Actisn . 95-50 
a a  Miedmiogr.  —— | Tureckie Losy , . . 63% 
a a Poładniow. 12725) Banbank- Actien. . . 2650 
=  „ Alfbldskiej —'— | Staatsbahn „ . . . 303— 
. a Elżbiety . 13850| Bankveins „ . . . 110-— 
» a że. 141— Wies pa ko 28-50 
a . er th.-Renten . —— 
E u © TA Ryyjakie Banknoty. . 104 

mi Usposobienie : mdłe. 

Borlln, Mosk. noty bank, 283-25M.| Berlin, Kolej państwowa — 
a Akcje kredytowe 412— „ Kolei rumuńsk.  38-— 
a Lombardy . 229:50 a Austr. noty baak, 183-10 
a Galicyjskie . 107-75 Uspos.: — 

Paryż, 8'/, renta —— Lombardy — 


Lwów, 19. stycznia, 
Jod. diug państ, w bankn. 70— 
5 » »  afSrebrze 75:30 
Losy pełyczki « r. 1860 11190 
Akcie Banku wiedeńsk. 946 — 


Akcje Banku kredytow: 


LoOdyn e . „.. T i 
Rrebro >. Tilo 


NŃapoleonder . . .. 


= o WE S WR a a zz 
| Przyjechali do Lwowa od 19. do 20. stycznia. 
Hotel angielski. J. Chomiak z Nadwórny, M. Szum- 
lański x» Krzywego, A. Suchocki z Mosta, Dr. W. Tyralekń s 
i Behorodczan, Dr. J. Wain z Krosna, M. Waggchal z Hambarga. 
Hotei Kuhna. W. Kniasiołacki s Rohatyna, J. Kosze- 
newicz i Z. Kalitowski z Józefówki. ; 


t 
Pociągi kolejowe: 
dworzec: x Krakowa o 5, g ) 
i 10. g. 50. m. rano — s Ozerniowiec: 
| 3. m. po południu i 10. g. 13. m. w a006y — = Podwo ło- 
eszak i Brodów: 4. g. 18. m. rano, 4. g. 3. m. po południa 
o 10. g. 58 m. w nocy. 

Odchodza: do Krakowa 5. g. 5. m. rano, 5. g. b m. 
wieczór i 11. g. 28. m. w nocy — de Cxzerniewiec: 6. g. DO 
7. rano, 12. g. 5U. m. w południe i 11. g. 48m.w noey—do P od- 
KE sosą* i Brodów: 12 g. wpołud., 10. g. w nocy i 6. g 

| m. rano. 


Sg Odchódzą do Stryja: codm. o 7. g. 2È m. rano, prócz 


j tegowe wtorek, czwartek i niedwielọ o 8. g. 20 m. po poładnia , 


7. mia. 22 wicesér 


Przychodzą ze Stryja: o gods. 
tego w poniadziałek, środę i piątek o g. 8 m. 45 rauo, 


PTócz 


i sity 062 lekarstw ( kosztów przez leczenie za pomocą pokarm wyśmienite 


Tu arry 


on dy nu. 


potrawie zdrowia, i sprawdza się tak 


nerwów, płuc, wątroby, grucz ołów, samo u dorosłych jak i u 


szam w uszach , nudności i t. p, nawet l, 


także można ją jako pokarm dla dzieci wras : FERA Pier 
któremi świadestwa 


. Schoru- 


lend, Dr. Campbell, profesera Dr. Dedé, Dr. Ure, hrabiny Castlestuart, margrabiny de Brehau i innych wysoko położonych osób 


kióce na żądania franco się przesyła, 


©ertyfikat radc 
madkach wszystkie lekarstwa. U 
nerkowych i t. d., przy kamieniu 
się tym nieocenionym średkiem Przy zapaleniach gardła i 


Skróoony wyciąg x 


80.000 certyfikatów : 


y medycznego Dr. Wurzer. Bonn 10. lipca 1852. Revalescióre du Barry wynagradza w wielu wy- 
Żywaua być może m nadzwyczajnym skutkiem we wszystkich biegunkach, w słabościach płciowych, 
, w różnych cherobach: jakoto satwardzeniach i bemoroidach. Z nadzwyczajnym skutkiem posługuję 

słahościach piersiowych, ale także w suchotach piersiowych i gardlanych. 


à s SO $ Rud. Wusser, radca medyczny i wiele Towarzystw naukowych. 
Winchester, Anglia, 3, grudnia 1842. Pańska doskonała Revalescióre usunęła długoletnia cierpienia Ech, ner- 


wowo i wodną puchiinuę. 


Jako świadek naoczny mogę ją z całego serca polecić. 


James Schoreland. chirurg 96 R. 


Doświadezenie radcy tajnego sanitarnej gsłęwi pana Angeolstein. Berlin 6. maja 1856. Mogę powtórnie zaświadczyć pod 


każdym wzgledem o dobrych skutkach Revalescióre du Barry. 
Uertyfikat Nr. 76921, Opergimperm 


nie piac cierpi, i ładną % potraw Przyjąć nie mógł 


Montona, Istrja. Skutki Reyalescière du Barry są bardzo dobre, 


Nr. 80416. P. F. W. Beneke, zwyczajny 


valenciś Arabica. Dziecię cierpiało w 4 miesiącu na zup% 
uragały. Revalescióre w 6 tygodniach zwróciła mu sdrowie. 


22. kwietnia 1512. Mój pacjent, 
wyzdrowiał zupełnie w skutek używania pańskiej Revalescióre du Barry. 


uł protesor medycyny na uniwersytecie Marborg 
poświęconym Klinice, z 8. kwietnia 1872, Nie zapomnę nigdy, Łe utrzymanie jednego z A 


Dr. Angelstein, tajny radca sanitarny: 
który od 8 tygodni na chroniczne zapale- 


Wilhelm Burkart, chirurg. 
Ferd. Clausberger, lekars powiatowy. 
mówi w Berlińskim Tygodniku 
moich dzieci przy zdrowiu zawdsięczam Ró- 


ne wycieńczenie i ciagłe womity, które to słabości wssystkim lekarstwem 


Nr. 64210. Margrabinę Brehan wyratowala Revalescióre ze Tletniej słabości, bexsennokci, drzenia na wszystkich człon= 


kach, wysieńczenia i hypochondrji. 
Nr. 79810. Wdowę Kiemm z Dysseldorfu, 


od długoletnego bolu głowy i wymiotów. 


Nr. 75877. Florjan Kóller, e, k, administrator wojskowy w Wielkim Waradzynie, wyleczony został s suchot, kataru 


oskrzeli piersiowych, zawrotu głowy t ciśnienia piersi. 
Nr. 75970. Pana Gabriela 'Fegchner, 
bości nerwowej. 
Nr. 


słuchacza wyższej szkoły handlowej w Wiedniu, sze słabości piersiowej i sł2- 


65715. Pannę de Montlonig g nięstrawności, bezsenności i wycieńczenia, 


Nr. 75928. Barona SIgmo z 10-jetniego ubezwładnienia w rekach i nogach. 
pa |. | 0 sA 


a ed da Barry“ Poźywniejsza jest od mięsź i oprócz tego oszczędza wg" 1 rasy swoją cong ma lekarstwach 


c38 w puszkach blaszanych zą pół funta 1 słr. 50 cnt., za funt 2 str. 50 ent., 


funty 4 złr, 50 cnt., 5 funtów 10 złr. 


12 fantów 20 złr., 24 funty 36 sir. — Biszkokty w puszkach po 2 złr, 50 cnt. i po £ str. 50 cnt. Osekolada w proszku lub w ta- 
bliczkach na 12 filiłanok Iałr, 50 cnt, na Ż£ giiżąnek 2zir. 50cnt, na 48 Gliżanek 4złr, 5Qont., w proszku ua 120 filiżanek 10 mtr., 


na 288 filiżanok 20 etr, na 576 flliżansk 


jako ted wszedzie w porzadnych szóN * wala My liur o 


 giusaiw «1 lu sem, 


WOWIE: u Pordynanda Słęchera; w TARNOPOLU i e ajka udało b COE RNO WIE aa" 
in Pa iw uU: a A M o modowa w o o 
saczpaay npm pod siem | W. Z 4 wlegtkiaga o” n ' RR md A 


36 ntr, Główny skład wWiedniu u Rarry dn Barry & Comn. Walifischgause, 2, 
sq ; o ; ż 


eb. ob A Wysyła tob gb ovaies Cióre* swoją za przekazem 


B io 


zmie "WI "NN" "7" <= Sy >" = - Za m N |4 ooul na A G 44M 
I 


dą 4 


4 i | _ DZIENNIK POLSKI. 


0 ME 10097 0 2 || mewa z EWA: TSTR SETY = -=n J E WI = 
"E v3 m a: zag 


= da maki o 2 


skie szirtingowe biał zł. 1:60, 2, 22, 240, 260, 2:80, 3 i wyżej. | = N a Cylindry składane (Chapeaux claqnes) najnowszego fasonu od zł. 6:50 do 9:50. 
i Sa owe j 2 Ba po 3 zł. i 2 0W 0 otw OLZON Y magazyn wi Czapki sukienne i filcowe od zł. 2 do 10. 


33 n ” 


33 p; Oxford z 2? kołnierzami po 3 zł. Rękawiczki „glansowane pragskie o I gnziczku zł, 110, o 2 guziczkach zł. 1:20, 
Kotnierze tuzin zł. %50. ke o l guziczku w. l-du, o 2 guziezkach 1 40, 
Man szety a  » 4501 wyżej, para 10 ct. i wyżej. Obuwie męskie. 
s i Płaszcze gutaperkowe, Kalosze. 


Krawaty najmodniejsze od ct 25 do zł. B. 


23, 03,135 1 wyżej s . ielskie 
Chustki do nosa po ct. 23, 23, 35 i wyżej. , 7 y iN ży À Parasole, Plaidy angielskie. 
jedwabne i wełniane ka hez uez) w największym wyborze we Lw owie, plac naki l 9, Kocyki wełniane na łóżka, Dywany i Dywaniki. 


m | s j polecaja Kufry i Torby do podróż 
Skarpetki tuzin od zł. 3:0 do 13. > = i z 
Kapeli e Hai od zł. 320 do 5 po cenach bardzo przystępnych: Woda Koionska i Mydła ro. 
Koszule flanelowe, FKaftaniki, Spodnie, Skarpetki wełniane i t. p. 
Łaskawe RB ó wienia z prowincji załatwiamy odwrotna poczią, nie lic 1 ZWOBORCRANIE: „w. 


SYPIE p a ii Si PW "WYJ 
TES" J e ii urz dzon A. n Poleca oraz: Podeszwy 'zdrowia. 
Nowy transport ~ A 4 aj ka | Kamizelki damskie, Kaftaniki. Rękawiczki kortowe i skórkowe S 
W | Koszule wełniane, Kalesony. pragskie. | 
US stel | y 02 O Ç (ll | ( UJ | | Kamasze włóczkowe. Sukienki dziecinne, Katanki. 
Spodnie do polowania. Ozępeczki, Czapeczki. 
| Pończochy, Skarpetki. Zarękawki, Trzewiczki i t. p. 
JAROCKA R EY EM WEZWIE, | Ogrzewacze piersi i i żołądka. o ach najniższych i a ch. 
otrzymał znany z taniości gi przy ulicy Halickiej pod liczbą 4 | Fileowe Pantofle, Cichochody. p ooh I 
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BUKIETY 
balowe, kotyliotowe i weselne, 


najgustowniej ze świeżych iub za- 
suszonych kwiatów układane 


poleca 


Handel Nasion i Roślin 


WILHELMA ADAMA 


we Lwowie. 


Przy zamówieniach z prowincji upra- 
sza zię o podanie ceny i nadesłanie za- 
; datkn. 2197 2—4 


J 
a 
p 


paka AMLA 


Konkurs. |" 


Przy Wydziale Rady powiato- 
wej w Złoczowie, jest z dniem 

1-go Maja r. b do obsadzenia pro- 
wizorycznie posada drogomistrza 
powiatowego z płacą roczną 600 zł. 
i ryczałtem na utrzymanie konia 
w kwocie 200 zł. 

Kompetenci mają się wykazać 
fachowem uzdolnieniem i sky : 
swe podania do 1. Marca b. r- 
Wydziale Rady powiatowej a 

DRZE 15. Stycznia 1875. 


I sowarzyszon pracy KOD | 


w Rynku l. 10, Heis piętro, 
przyjmuje wszelkie roboty 
do pracowni szycia białego 
i krawiectwa, 


a mając dobór jak najlepszych pracownic 
pod umiejętnóm kierownictwem pani Pa- 
włowskiej, odrabia 


wszelkie ubiory, suknie karnawałowe itp. 


W?” KNAUST 


Wiedeń. 
Leopołdatadt, Micabachgasse Nr. 15, 
naprzeciw c.k. ogrodu Augartan. 
28 medaiów. 


Wezwanie. 


Wzywam niniejszem pana 
KĘPA Myte. inżyniera 
przy kolei Nadwiślańskiej w 
Warszawie, aby wiadome 
100 guldenów bezzwłocznie 
odesłał. W przęciwnyj ne +: 
wiem razie, zmuszony będę 
całe nazwisko jako też i nie- 
cny jego postępek w dzien- 
nikach ogłosić i całą Sprawę 
na drogę sądową oddać. 


ód Powieści Józefa Dzierzkowskiego 


` T A er , . å 
l ; s w pierwszem zupełnem wydaniu 
Bikawki ogniowe wazelkiego rodzaju, sikawki 
J ogrodowe, pompy ogrodowe, hydrofory czyli wodo- 
ciągi, pompy odśrodkowe, budowlane, atudzienna, 
do pompowania piwa i wina it. d., wężownice, 
pasy pożarne konopne, skórzane i kauczukowe, 
przyrządy pożarne, — Ilustrowane katalogi przez 
sgia bezpłatnie. 4010 4—? 


T O 


zaczęły już wychodzić. 


Kwartalnia wychodeą dwa duże tomy, które 
w przedpłacie kosztują razem £5 złr*. 


Prenumerntorowie „Tygodnia“ płacą za © tomy 
tylko Gzir. Ż5 cnt. 2186 2—3 

W ciągu rokn 1875 wyjdą wsrystkie tomy, ra- 
zem 8, w których pomieści się 65 powieści. 


Prenumeratę przyjmują wszystkie księgarnic. 


2210 27% 3 ARG BJ” ET 


—— 


se Wakansy -$i 


w różnych pranżach wykonują się za 
przesłaniem franko jednego guldena. przez 


Centralne Biuro Zaopatrzeń „Nordstern“ 


220000006 01999999 
, WE LWOWIE, LEONA W KRAKOWIE, 


przy placu Marjackim g w Rynku Głównym 


odes £ Robes 


Lwów, ul. Teatralna 1, róg placu Marjackiego, 


Balowe suknie i kwiaty 


świeżo odebrałam z Paryża. 


$s pb gmachu ŠT A przy wchodzia 
=n anku HI 5 

elegancko, starauni i po cenach niezmier- = Wrocław; Reuschestrasse 20. ZR v e a i w ulicę Głrodzką, 
nie Pm eo ując ściśle N. B. Rozdawcy miejse T $ morens Grorron. $ > domu własnym. 


++999109+66 S D PA- 


stają wykaz kwalifikujących się osób bez= 


Dla nczennie i praktykantek przyjmują się bratnie: 2193 2—15 


suknie sług po 2 złr, od sztuki 
Zamówienia do 


pracowni szewskiej 


wykonywane bywają mocno, starannie p Y 
i elegancko. : 
A) 
Uczennice do wszelkich działów moga 
się zgłaszać każdego lgo. 223071—3 7 


C E A SE 


poleca: 


Kwiaty paryskie w wielkim wyborze po cenach bardzo 
przystępnych. 

Wachlarze paryskie w wielkim wyborze, począwszy od 
zł. 1:50 do najbogatszych. 


Gorsety li tylko paryskie po zł. 2:75, 4, 5, 6-50. Polecając takowe Szaa. Paniom, proszę o wczesne zamówienia. 
Rękawiczki francuskie i wiedeńskie po zł. 1-20, 


pap 
1-751 4. d, Pomorska: 
Pończochy francuskie długie bawolniane fil d'Ecoszo Ei TARIAIIIII LAILLA A 


i jedwabne. 
Okrycia balowe i Szarfy do sukień, 
Chusteczki włóczkowe. 


Biżuterje trancuskie i angielskik w wielkim wyborze 
po cenach bardzo umiarkowanych. 


Lornety teatralne francuskie. 
Perfumerje angielskie i francuskie- 
Perfumy Cracow & Lemberg bouquet. 
mag Dla Magazynów Mód odstępuję przy kwiatach odpo- 
wiedni rabat. 
Obstalunki zamiejscowe uskutecznia się najakuratniej od- 


4 


za kaucją ike zaraz umieszczenie. 


i 7 Zgłosić się do teatru, drzwi nr. 10. 
( $ Mloda osoba si 


| į Egzamin. Nauczycielka 
stary, budulcowy, morgów 300. Życzy sohie udzielać różnych przedmiotów 


Ę 3 ii aeli k > szkolnych w języku polskim, niemieckim 
położony */, mili odl stacji koles naki e a zona mu- 
jowej w Radziwiłłowie jest z wol-|fzyki na fortepianie. — Bliższa wiadomość 

z : . w Administracji „Dziennika Polskiego“. 
nej ręki do sprzedania. 
Bliższej wiadomości udziela Ad- PL "TI OO 1 PD 


| 
ministracja „Dzien. Polsk.“ est zaraz do sprzedania pod 


4 korzystnemi warnnkami eq ty a 
klucz w powiecie jaworo= 
BEOU KIER i 1 KA 15 wskkim, obejmujący kilka tysięc y wrotną „pocztą. 2160 7—0 
=y po sniżonych cenach wg A morgów przestrzeni, jako też piękne _1! ZE 
BĘ we Lwosvic tylko u 8 F lasy, wielki staw i różne realności 


Polecenia z prowincji uskuteczniają najrychlej: 


SOKAL i LILIE N 


(dawniej ©. M. BRAUN) 
we Lwowie, 
polecają swój 
Rz A WERE WWW IWANAWW. 
w którym kupują i sprzedają 
wszelkie obligacje państwowe, akcje, losy, monety i t. p. 


eskontują kupony, wylosowane obligacje i listy zastawne 
przed terminem wypłaty. 2035 7—0 


SUZAN AYRI BU ASOT 


naj przy Z mi. 


E. GROMADZAŃSKI & 0" 


we Lwowie, 
przy ulicy Kopernika pod 1. 2, naprzeciw apteki p. Piotra Mikolasze 
nowo otworzony 


miejskie. 
Bliższa wiadomość w kancelarji adwo- 


= Jl. ib Wil Alim Z 


G ww i © z «* 

UEA” G hi _- — z z 

AE oO zimowe, M. D. Lisowski 
font 48 ct. Denty sta 


za bE ls Bi socany iolar chorób ust, 


kańska 1. 3, 
arynowe we Lwowie, ulica Domini 
nba * 5-2. sporządza sztuczne zęby, szczęki i obturatory 


kata Dra Dzidowskiego we Lwowie 
2191 3—3 


KONKURS. | - Konkurs, — 


W skutek rezygnacji dotycheza- ode oc "rysować umiejący, znajdzie 


_|u podpisanego umieszcze ktykant 
sowego Sekr ,owiato- || nieee 
8 etarza Rady p budownictwa. Podania przyjmują się do osta- 


wej Ww Złoczowie, zostanie ta po- tniego Stycznia 1875. 

sada opróżnioną. Ww Złoczowie, dnia 12. Stycznia 1875. HANDEL DELIKATESOW i TOWARÓW KORZENNYCH, 
(elem prowizorycznego opa Władysław Limanowski, BKLAD NAJLEPSZYCH WIN 

dzenia takowej. z którą połączoną 2209 21 ga z inłypiok iw m austrjaekich, węgierskich, francuskich i reńskich, 

jest roczna płaca 100 00 zł. rozpi- Likierów, Rumu, Porteru, Piwa pilzneńskiego w butelkach, wszelkich Delikatesów, Dwoców - 


1. 2 ulica Kościuszki. 


po 10, 12 i 18 centów sztuka. na sposób RSA ry" a Rie Tapie suje się niniejszem konkurs do najs a rów Wędiia, Śerów, Kawy, Cukru i innych towarów korzennych po najumlarko wańszych cenach: * i 
A || 4 A F R T nieprawidłowo wyrosłych zębów, utrwa s chwie- Wi eŚś G - = 
igi Lay zlot I Aea * żer fenial aie Marosi A się wykazać 5d (RE BOZE pp ieJ 
a e złotem i innemi masami, pep e Kom etenci HohRtY Bkim, a pół mili 
20 = sagi as o" owyzpłzeni, nowotwory, sierpien die znajomością u staw administrącyj- sa dworca kolei mająca wow, Buka- || Zakład gastronomiczny pod „ŻUBREM* 
t h poto , adłu, i 
za R” ER 7  |cuchnienie z ust itd. 2041 5-0 nych, oraz „ACRE do pro- gowa tr. ech kici 610 moż ike i N z wytworną kuchnią w każdej porze dnia, 
łoskie Zęby wyjmuje zupełnie bez bolu w ia Kasy i rachunkow ści i|| ogrodów 3 mor, łąk 134 mor, i pastwisk oblady od godziny 12. do 4. 4 la Carte i Couverty po złr. I I 2 od osoby. 
24 con RA. Wome i MT aaa k t ag 26 morgów, 7 wszolkiemi zabudowaniami Przyjmuje zamówienia za dom na obstalowane Śniadania, obiady i wieczerze, równiać / 
po 24 centów funt, ŚĆ udokumen owane podania miesskalnemi i gospodarczemi w À w handlu dostać można w każdej porze gotowe surowe bestetęai, kotlety, marynaty it% ji 


Ordynuje od godz. 9. rano do 5 po poł wnieś 


, jest od 1. Li ajlepszym 
Rówuież różna Dła ubogich od 8—9 bezpłatnie. w oznaczonym terminie do Wy- saierżawienia, = łac b. do wy- Akko kaś pia Ao Kaanaa IJ 

GD ww oce działu Rady powiatowej. Bl udzieli właściciel w miejscu  "Zieg 373 
CE. A elnin== NE Naleladom Złoczów, 15. Stycznia 1815.__| Ważne zawiadomienie. | 


poleca handel 2008 4—4 KSIEGA RNI POLSKIEJ 


ST. MARKIEWICZA we LWOWIE 


wej Lwowie, w Rynku-l. 42. wyszła z druku 


Ed. Pietrzyckiego 
0000000002 | [sjążizka Kieszmkowa 


rób tajemniczych zabezpiecza od wielu o miarach i wagach dziesiętnych 
ciężkich słabości na przyszłość, Tako- daf” podręcznik. dla gospodyń po- 
wą zapewnia ma podstawie piec enia So Ayah przemysłowców, rękodzielników, 
praktyki 208 kopców i rolników. 


Jan Kurpie! Cena 50 centów (tuzin zł. 450). 


i ROZNE ZEREZNNNRKE 1. Udzielają się pożyczki do nieograniczonej sumy na dobra zie | | 


p na piersi, Bkie do *, części wartości tabułarnej lub podług nowego oszacowania sposobe 


Liebiga Ekstrakt Kumysowy. 


listami zastawnemi, a w srebrze 100 za 100. h 

5 domów w Wiedniu przy pryncypalnych ulicach, nowo wybudowany? 

wolne od podatków lat 20, razem wszystkie lub pójedyńczo do sprzedać” 

bez gotówki, szacunek umówiony przyjęty będzie zabezpieczeniem hipo 

cznem na dobrach ziemskich do */, części wartości nawet s dopłatą, z proca 51 

ysłanie mi natychmiast 32 po 17/,0/ od sta rocznie. 

Uprasz pe aeg Ekstrakto Kumy- |gtę Spa o sę dry TA sę Poszukuje się osobę z kapitałem od 5 do 10.000 złr. w. a. i wyżej do pew? F. 
36 flakonáv į nadzwyczajne polepszenie G AAAA wienia), poi użycia AŻ Wg przedsiębiorstwa przemysłowego, nieomylnego, przy wszelkiem zabezpieczeni”, ijg- 
nawo " po dsiewięciodniowem użyciu 8ę przy a Stude asze kapitał obrotowy przyniesie rocznie od 50 do 750/,, gdyż 3 razy do roku 
u mojej tem, dla tego kurację dalej pro- 2 twością obrócić można. 


no 


4o, domy te przynoszą dziś brutto 41.000 złr. w. a., netto 31.000 złr. w: ja 
uporządkowane w najlepszym stanie i widokach, ze spłatą amortyzacyjną 0% 


ge 


Tegoż autora wyszła obszerniejsza 


lekarz prakt. Med., Chirurgii t > pirseg Iei- AM A 
s, Specjalista chorób | pracaspodieri AE oin z: aa maa | la Po użyciu 4 flaszek Kumysu, mogę tyle t Do AA Pt dębowe do sprzedania. Posiadający takowe raczy h, 
H LJ $ a z f) 
tajemniczych. Nasze Miary l Wagi nowe f rotępuje a pacjentka ma się daleko lepiej, Ba e Pha ang par: św . S, do sprzedania i wydzierżawienia różnej wielkości dobra vie ; 
Mieszka przy ulicy Sobieskiego l. 12, w 2 częściach ze 100 tabliczkami zakk Józef Eisenkolb, nauczyciel, j JSZY u, Müller. apa. : niemniej sklepy renomowane. jajo” 
I. piętro e = ul. R. nr. 201). miar i wag wiedeńskich, galicyjskich Ą umo Du p —— 6. Do rozdania są różne posady i służby tak dla mężczyzn 
Godzina ordynacyjna od 16, do 12. krakowskich na metryczne i odwrotnie: Broszury Dr. Weila gratis i franco. i da kobiet. 
przed, od 2. do 5. po południn. Z dodaniem tablicy litogifowanej 3 TI a — T. Młocarnia parowa do omłotu krescencji do wynajęcia. a sesi 
Impotencje (osłabienie siły mę- J- ena za flaszkę 1 złr., paki nie mniej jak 4 flaszek przes 8, Przyjmuje zamówienia na dostawę parobków i robotników tak 2072 2 


Cena 3 zł. (tuzin 18 zł.) 
Dzieło to jako zupełnie wy © 
jące i najdokładniejszes;' 
Wydział krajow) 


do urzędowego Sżytku preop5 
Sklua główny sa LWOWIE w IKsię- 


x kiej l. 12, ul. Kopernika, 
RA Pola WIE w księgarni Ad. Dy- 


gasińskiego- 2100 3—12 


jakoteż i zagranicą. 


żności), Strietury, Pollucje, t- 
dzież rany, wrzody, apławy, słabości 
skórne wszelkiego rodzajn, leczę gł0m- 
townie pod gwarancją (nowo powstał« 
w przeciągu 48 godzin), bez przerwy 7%- 
trudnienia i pod najściślejszą dyskrecją. 

Na honorowane listy odpowiadam bez-* 
zwłocznie i służę medykamentami. 


00 
Z ZY ZZ OZNI, : 
/-—. „ Wydawca i redaktor odpowiedzia!u, : Rewakowicz Henryk. 


General Depot Liebigs KHumys-Extrakt. 
Berlin, Friedrich-Strasse Nr. 196. 


NB, Nasi lekarze instytutowi są gotowi każdego czasu po nadesłaniu stanu 
choroby pacjentowi pomagać ze szczegółową informacją nieroszcząc sohie 
żadnego honorarjum. 

W interesie publiczności jesteśmy gotowi dobrze renomowanym firmom nasz 
Skład oddać. 2050 9—? 


zerpu- 
Bliższej wiadomości udziela 


Dom Wszelkich Zlece? 
K. J. ORŁOWSKIEGO 


we Lwowie ulica Rejtana 1. 2 i róg Jagiellońskiej. 


Z drukarni „Dziennika Polskiego“ A. J. 0. Rogosza. Zarządca L. Zubalewicz. 


